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GOSPODARCZY BANK SPÓŁDZIELCZY 
MIĘDZYRZECZ 

66-300 Międzyrzecz, ul. Waszkiewicza 24 
tel./fax 7 41-23-02 

ATRAKCYJN~ OPROC~NTOWANIE D~POZYTÓW 

Gospodarczy Bank Spółdzielczy Międzyrzecz 
oraz jego oddziały: Trzciel, Bledzew, Pszczew 

wprowadziły oprocentowanie depozytów 

np. 3 miesięczne oprocentowane 13,25% w skali roku. 
Mając depozyt w banku można wykorzystać go do zabezpieczenia 
zaciągniętego kredytu na bardzo korzystnych warunkach. 

Nasz Bank dla Ciebie 
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Moje wrażenia z 
l Kongresu Kobiet SLD 

Kongres odbył s ię 26 listopada 1999r. 
w WarsŹawie. Po przyjeździe do stoli cy 
bardzo szybko w topilam się w atmos­
ferę Kongresu. Uczestniczki reprezen­
tuj ące różne województwa poprawia­
ły w pośpi echu swój makijaż i ogólny 
wyg ląd , aby nie odstawać od parlamen­
tarzystek, to jest kobiet sukcesu. Obra­
dy rozpoczęła Jolanta Banach ( w rzą­

dzie lewicy Pelnomocnik ds. Kobiet i 
Rodziny), która powitała wszystkich i 
odczytała życzenia gratulacyjne Prezy­
de11ta RP A . Kwaśniewskiego . W sku­
pieniu śledziłam treść życzeń, szcze­
góln ie przypadł mi do serca maleńki 
fragment: "świa t trzeba zmieniać, za­
czynając od siebie". W moim odczu­
ciu IJyło to jakoby m otto naszego Kon­
gresu. Pani Jolanta sprecyzowała cel 
naszego spotkania w Warszawie. Otóż 

pomimo l icznych zapisów gwarantują­

cych równe prawa kobietom i mężczy­
znom, nadal mamy do czynienia z dys­
krymillacjćl kobiet w polityce i życiu 
spolecw ym . Nie są przestrzegane przy­
j c,· te przez Po lskę dokumenty między­

nModowc dotyczące praw kobi et, jako 
praw człowieka. Nic istnieje kraj owy 
mechanizm koordynujący rea lizację za­
sady równego startu. O tym , że kobie­
tom ciężko si ę żyje, to m y wiemy. Do 
Warszawy przyjecha łyśmy ażeby do­
wiedzieć s ię, jak temu zaradzi ć, po­
dzi e l ić się swoimi problemami i opra­
cować optymistyczne w nioski. Tem a­
tyka Kongresu była bardzo różnorod­

na, np: 
- Kobieta na rynku pracy 
- Partnerstwo w rodzinie- bariery i 

szanse 
Edukacja szansą na zmianę w ize­
runku kobiet i roli kobi et w społe­
czei1stwie 
Kobie ta w polityce. 

Oczywiśc ie w ciągu tych ki lku go­
dzin nie sposób było omówić tej boga­
tej tematyki. Z ciekawych, często rów­
ni eż krytycznych głosów w dyskusji wy­
nika ło, że sytuacja kobiet w partii nie 
jest łatwa. Trzeba siły i świetnego przy­
gotowania do godzenia obowiązków 

rodzinnych z pracą Lawoctową i spo­
łeczną, aby dołączyć do czołówki lide­
rów. Często i te atu ty nie wystarczaj ą. 

W dyskusji padały stwierdzenia, że ko­
bieta, aby mogła awansować na wy­
ższe stanowisko w hierarchii społecz­
nej musi być dwa razy lepsza od męż­

czyzny. W sejmie na 460 parlamenta­
rzystów mamy tylko 60 kobiet - mówi­
la kolejna dyskutantka. Temat równo­
uprawnienia wywołuje żenujące ko­
m entarze i płytkie dowcipy grupy pra­
wicowych polityków. Czy taki negatyw­
ny stosunek do kobiet mają tylko poli­
tycy prawicy? A jak jest w partii lew ico­
wej SLD? W nazwie tej partii zawarte 
jest słowo "sojusz". Jakie to ma odnie­
sienie do kobiet? Czy faktycznie człon­

kowie (mężczyźni) tej partii widzą w 
kobietach współpartnerów do działal­
ności programowej? Czy jako ozdoby, 
które warto pokazać za prezydialnym 
stołem? Jest faktem , że kobiety w SLD 
nie zawsze są poważnie traktowane, a 
szkoda. Jeżeli wewnątrz partii lewico­
wej nie będzie właściwej polityki ka­
drowej i właściwego pod ejścia d o 
ogromnego elektoratu kobiet, to różne 
mogą być tego efekty. Jako ciekawost­
ka - na l Lubuskim Zjeździe SLD 
(5. 12. 1999r. w Zielonej Górze) uczest­
niczyło 11 6 delegatów i 12 delegatek. Z 
naszego powiatu l delegatka. Na Kon­
gres SLD, który odbył s ię 17 i 18 grud­
nia zakwalifikowała się l delegatka i 2 
parlamentarzystki . Oczywiście padały 

też słowa krytyki pod adresem kobiet. 
Częs to kobiety kobietom utrudniają 
tzw. awans przez zwykłą zawiść, za­
zdrość itp. Były glosy i apele, aby wła­

śnie kobiety solida ryzowały si ę, poma­
gały sobie w tym maratońskim biegu 
po zwycięstwo. lzabella Sierakowska 
powiedziała: "Musimy zawa lczyć o to, 
co kobiety innych państw już dawno 
mają". 

Prawo do bezpiecznej aborcji w Eu­
ropie ma 28 państw. A u nas restrykcyj­
na ustawa antyaborcyjna chroni dziec­
ko poczęte, ale rząd nie zabezpiecza 
minimum socjalnego narodzonym . 
Należy zastanowić si ę z jakimi warto­
ściami tak bardzo spieszno nam do Unii 
Europejskiej. Zdaję sobie sprawę, że 
tylko niektóre problemy opisałam. Pora 
na przytoczenie chociaż ki lku wnio­
sków z tego Kongresu: 
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l . Udział kobiet w stosunku do męż­

czyzn nie może być mniejszy niż 
30% ogółu. 

2. Zachować parytet dla kobiet na 
listach kandydatów do wszystkich 
szczebli samorządów oraz ich or­
ganów wykonawczych. 

3. Stwarzać m echanizmy systemu 
szkoleń i doradztwa w celu za­
chęcania kobiet do udziału w wy­
borach samorządowych i w pro­
cesie sprawowania władzy, ak­
tywności politycznej i innych sfe­
rach związanych z przywódz­
twem. 

4. Og raniczyć bezroboc ie wśród 
kobiet (wniosków jes t o wiele 
wi ęcej). 

Wszystkie uchwa ły z Kongresu Ko­
biet zostaną przekazane na Kongres 
SLD i poddane dalszej obróbce. 

Na zakończenie kilka zdań od sie­
bie. Jestem bardzo zadowolona z 
uczestnictwa w l Kongresie Kobiet. Po­
szerzyłam swoją wi edzę, zweryfikowa­
łam swoje poglądy na pewne sprawy. 
Poznałam wiele ciekawych kobiet i wy­
mieniłam z nimi pog lądy i adresy. Sta­
łam się chyba jeszcze bardziej aktyw­
na. Bardzo cieszę s ię, że zai stniało mię­

dzyrzeckic koło "Wspieramy Młode Ta­
lenty". Rozdałam 35 dzwoneczków z 
logo naszego stowarzyszenia. Tymi ga­
dżetami świątecznymi zostało obdaro­
wane prezydium, goście: Leszek Mil­
ler, Marek Borowski , Józef Oleksy i de­
legacja naszego województwa. 

Pani Sławomira Łozińska wierzy. że 
świąteczne dzwoneczki zmobilizują 

kobiety. 

Zofia Ratajczyk 
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• 
Zywa historia 
międzyrzeckiej 

weterynarii 
Lekarz weterynarii -Stanisław Ma­

stalerz - po 42 latach pracy, przeszedł 
w roku 1999 na zasłużoną emeryturę . 

Doktor Mastalerz kierował mi t:;cłzy­
rzecką weterynarią 27 lat. W latach 
197 1-75 pełnił funkcj ę Powiatowego 
Lekarza Weterynari i, w ł atach 1975-
1998 był ki erownikiem Woj. Zakł. We­
terynarii w Gorzowie - Ocielział w M-

czu. Przed objęciem stanowiska Po­
w iatowego Lekarza Weterynarii był 
kierownikiem lecznicy dla zwierząt w 
Brójcach. Z działalnośc ią doktora Ma-

stalerza wrązą się sukcesy między­
rzeckiej weterynarii : 

- likwidacja chorób zakaźnych groź­
nych dla zwi e rząt i łud zi - gruźlicy, 
brucelozy, zainicjowanie zwalcza­
nia białaczki u bydła, 

-zwalczanie chorób zaraźliwych 
zwierząt - pryszczycy, pomoru 
świ 1'1 i innych. 

- organizacja i uspraw nianic dyspo­
zycyjności służby weterynaryjnej w 
rejonie międzyrzeckim. 
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Sukcesów zawodowych doktora 
Mastalerza można wymi eniać wi!,'CL'i. 
lecz największym sukcesem jest ludz­
ka pamięć o jego dokonaniach zawo­
dowych. Kierowana przez Stanisława 

Mastalerza jednostka polożyła ogrolll­
ne zasług i nie tylko dla lokalnego rol­
nictwa, ale również za pewniała bez­
pieczeńst wo sanitarno-weterynaryjne 
mieszkar1ców. W swojej w ieloletni ej 
pracy dał s ię poznać jako człowiek su­
mienny i życzliwy ludziom, koleżc r1ski 
i prostolinijny, co zyskalo rnu uznn11ic 
przełożonych i wielu przyjaciół , nic tyl­
ko z kręgów zawodowych. 

Z okazji przejści a na emerytur<; 15 
paźd zi ernika zorganizowano uroczy­
ste spotkanie, na które przybyło widu 
kolegów i przyjaci ół Kolegi Stani sl<l­
wa z terenu całego województwa lu­
buskiego: senator II kad encji lek . wet. 
mgr inż . Mieczys ław Protasowicki , 
były dyrektor Woj . Zald. Wet. w (io­
rzowie W lkp. p. Wojciech Okieilc:zyc, 
z-ca dyrektora Woj . Zakl. Wet. w Zie­
lonej Górze, Powiatowy Lekarz Wete­
rynarii pani Małgorzata Matysek , 
przedstawiciel Lubuskiej Izby Lekar­
sko-Weterynaryjnej p. Kazimierz CIHr­
dziński , koledzy lekarze weterynaJ i i i 
technicy we t. z woj. lubuskiego, z<~­
chodniopomorskiego i w ielkopolski('­
go. W spotkaniu wzię li również udział 
przedstawic iele władz samorz<jclo­
wych, reprezentowani przez w ic<'sta­
ros t ę mit:;dzyrzeckiego p. Grzegorza 
Gabryelskicgo. Przy tradycyjnej lamp­
ce szampana nic było korka wspo­
mnieniom zawodowym , podzic;kow<l­
niom i życzeniom. 

Kolego Stanisławie! zyczyJtt} Ci 
dużo zdrowia i pomyśl r1ośc i . Je-.tl'· 
śmy przekon<llli , .!e jak przez w iele 
lat pracy zawodowej, rów11i eż p1 ze­
bywając na zasłużonej emer yturze -
swoją ogromną wiedzę i doświadczc­
nic życiowe - przekażesz młoclszvm 
kolegom . 

Grono Twoich Przyjaciół 

W związku z podjęciem przeze 
mnie pracy w nowym zakładzie - nie­
możliwym stało się dalsze przewodze­
nie Redakcji POWIATOWEJ. Wszystkim 
współredaktorom, sympatylwm i czytel­
nikom za piękną współpracę przel~azu­
ję tą drogą najlepsze podzięl?owanie. 

Drodzy czytelnicy 

Antoni Tkocz 

Prezentujemy Państwu kolejny numer 
POWIATOWEJ dziękując jednocześnie 
redaktorowi naczelnemu Antoniemu 
Tkoczowi za założenie i kierowanie 
{do grudnia 99) naszym miesięcznikiem. 

Redakcja 
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Starosta Powiatu Międzyrzeckiego Kazimierz Puchan mi­
jający miesiąc miał niezwykle wypełniony pracami nad bu­
dżetem. Nie tylko planem na rok przyszły, ale również za­
mknięciem dochodów i wydatków bieżącego roku. 

Pomimo ogromu prac administracyjnych, kierował też 
opracowaniem ostatecznego programu zabezpieczenia prze­
ciwpożarowego powiatu .Uzgadniał współpracę wszystkich 
gmin w tym zakresie, osobiście przeprowadzając konsulta­
cje z burmistrzami i wójtami. 

Starosta nie zapomniał o jubileuszu 25-lecia Kapeli Po­
dwórzowej "Smyki" z Międzyrzecza składając im gratulacje 
i życzenia dalszych sukcesów. Wziął również udział w spo­
tkaniu zorganizowanym przez Stowarzyszenie "Wspieramy 
młode talenty", podczas którego wręczono stypendia uta­
lentowanym młodym ludziom. 

Przygotowany został także program awaryjnego zabez­
pieczenia na wypadek "niespodzianek", jakie mogą przy­
nieść pierwsze dni 2000 r. w zakresie dostarczenia energii 
elektrycznej, cieplnej, wody itp. 

Wiele czasu i uwagi Starosta poświęcił problemom służby 
zdrowia, a w szczególności restrukturyzacji szpitalnictwa. 
Wspólnie z p. Rzepką- dyrektorem Lubuskiej Regionalnej Kasy 
Chorych odbył rzeczowa dyskusję z ordynatorami szpitala i 
władzami gminy Skwierzyna nt. skwierzyńskiego szpitala. 

Starosta spotkał się z prezesem Zakładu Doskonalenia 
Zawodowego w Gorzowie Wlkp. Z. Staszakiem, a tematem 
rozmowy była dalsza współpraca w zakresie kształcenia 
zawodowego młodzieży oraz przyszłości tego kształcenia w 
dobie reformy szkolnictwa ponadgimnazjalnego. 

Miłym akcentem w pracy Starosty było spotkanie z p . 
.Janiną Sojką , której złożył słowa uznania za jej pracę i gratu­
lacje z okazji otrzymania zaszczytnego wyróżnienia. Pani 
Sojka otrzymała najwyższe odznaczenie: pielęgniarski me­
dal im. Florence Nightingale przyznawane za ratowanie ży­
cia ludzkiego. 

Moim zdaniem 
(z programowego wystąpienia na l Zjeździe Powiat. PSL) 

Kieruję Państwa wzrok na mapę . 

Jesteśmy tym regionem Polski, który 
w Kostrzynie, Słubicach i Gubinie dzieli 
od Europy 5 min. drogi. J. Dobrosz na­
pisał książkę o skutkach naszego są­
siedztwa w UE z 80. milionowym ko­
losem. My mamy tu też swe przemy­
ślenia .. . 

Muszę się odnieść do nazbyt su­
biektywnych zachowań lekarzy mię­
dzyrzeckich, skwierzyńskich i innych 
wobec złej reformy ochrony zdrowia. 
GUS potwierdza, co zapowiadałem 
wcześniej, że ta złowieszcza "refor­
ma" tylko w tym roku zabije kilka­
dziesiąt tysięcy Polaków. Nie wolno 
likwidować szpitalnych łóżek, a los 
tysięcy chorych dawać w ręce łow­
ców "opcji" . Gdy zepsuty budżet pań­
stwa łata się wdowim groszem ren­
cistów, chorych i niepełnospraw-

nych, skłóca się środowisko autokra­
tycznym "dziel i rządź" - należy pa­
miętać, że społeczeństwo rychło wy­
stawi rachunek: majsterkowiczom -
wysoki, a grabarzom struktur- mor­
derczy. Jak w Czechach i na Wę­
grzech, gdzie ostrożniejszy ekspery­
ment padł z hukiem. Cztery spapra­
ne reformy, upodlenie rolników i gór­
ników, nędzne płace pielęgniarek, na­
uczycieli, spadek dochodu narodo­
wego, a wzrost bezrobocia i- pierw­
szy od 40 lat -inflacji, wielu zamarz­
niętych na śmierć, wreszcie szokują­
ce porzucanie noworodków na dwor­
cach, schodach i śmietnikach - to 
ponury dowód nieudolności rządu. 
Dlaczegóż to, słynące od wieków z 
ciepła, często z heroizmu matki- Po­
lki tak nagle zdziczały? To okazja czy­
ni złodzieja, a nędza i głód - prze-

Maria Górna-Bobrowska 

stępcę. Źródła wszelkiego zła stoją w 
konflikcie z wartościami ruchu ludo­
wego tj. pielęgnowanie tradycji, ję­

zyka, wiary i ziemi ojczystej. Te za­
pewni odwieczna symetria, którą od­
tworzą zwykli ludzie jednakowo 
wrażliwi społecznie na lewicy i na 
prawicy, które wzmocni solidnie cen­
trum PSL. W kraju etnicznie i wyzna­
niowo tak jednolitym, a historycznie 
tak doświadczonym - wartości 
wspólne złagodzą różnice bardziej 
metodologiczne, niźli programowe, 
jak to bywa w dojrzałych demokra­
cjach ... 

Niechże więc nad - liberalne zróż­
nicowanie na garstkę bogaczy i milio­
ny biedaków, nudne tyrady L. Balce­
rowicza i urzędowy uśmiech J. Buzka 
zastąpi modlitewne wołanie poety: 

Daj nam oczyścić dom ojczysty. .. 
Tak z grzechów naszych, win prze­

klętych, 
Niech będzie biedny, ale czysty. 
Życzymy sobie tego na początek ju­

bileuszowego Roku 2000. 
A. Zielonka 
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Dlaczego 
właśnie ja? 

Jeszcze miesiąc temu byłyśmy 
osamotnione. Żyłyśmy w czterech 
ścianach z własnymi myślami. Dla­
czego właśnie ja? To właśnie pyta­
nie zadaje sobie w ciągu roku oko­
ło l O tys . kobiet w Polsce. Nie ma 
na nie jednoznacznej odpowiedzi. 
Ważne jest jednak, ażeby od­
powiedzieć sobie, jak żyć z 
"towarzyszem" nie do koń­
ca zaakceptowanym, jakim 
jest rak piersi. Pomyśli ktoś, 
że się przejęzyczyłam. Nie, 
nic takiego. Bo jeśli już na 
mnie wypadło, to muszę się 
nauczyć z tym żyć. 

Diagnoza: rak piersi, to 
brzmi jak wyrok i odbija się 
w naszych myślach jak echo. 
Musimy iść dalej, żyć mniej 
intensywnie, ale jednak żyć. 

Przecież mamy rodzinę, męża, 
dzieci, wnuki - chcemy jeszcze 
dużo w życiu zrobić i to powinno 
być naszą motywacją. Chciałoby 

się przytoczyć w tym miejscu sło­
wa pięknej piosenki: "Kocham cię 
życie ... ". Nam nie trzeba współczu­
cia. Najbardziej potrzebujemy 
wsparcia psychicznego i to od osób 
nam najbliższych. Myślę, że zała­
mania nerwowe są bardzo czę­
stym objawem towarzyszącym 

nam w czasie długotrwałego le­
czenia. Pomimo dolegliwości zwią­
zanych z nim, częstych kontroli u 
onkologa, musimy same starać się 
o "komfort" naszych dni. 

Kiedy ktoś zamyka drzwi, otwie­
ra okno ... Tylko trzeba zobaczyć, 
że jest ono otwarte. Problemy ko­
biet po mastektomii piersi, to nie 
tylko choroba nowotworowa, ale 
ich całe życie. Rak piersi to w 
znacznej mierze również choroba 
duszy. Jest ciężkim przeżyciem dla 

każdej kobiety, ale może być ceną, 
jaką trzeba zapłacić aby żyć . Cho­
roba może wyzwolić w nas najlep­
sze albo najgorsze cechy, mamy 
wpływ na jakość naszego życia. Nie 
mamy wpływu na jego dług oś~. Za-

dbajmy więc o jakość. Zycie 
można przeżyć płacząc w ką­
cie. A my przecież nie chce­
my płakać . Fakt, że kobieta 
poszukuje satysfakcjonują­
cej dla siebie odpowiedzi 
nie oznacza, że w poszuki­
waniu znaczenia i sensu 
choroby i przebytej opera-
cji czy zmienionej sytuacji 
życiowej musi być osa­
motniona. 

Nikt nie może przeżyć 
za nas tej części życia, ale 
pomocą mogą służyć leka­

rze oraz odpowiednio przy­
gotowani psycholodzy i rehabilitan­
ci. Profesjonalna opieka medycz­
na i doświadczenie kobiet, które 
same przeszły leczenie raka są 
szczególnie ważne w miejscach, 
gdzie nie ma ośrodków rehabilita­
cji. z upływem czasu większość 
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kobiet zdobywa umiejętność funk­
cjonowania w codziennym życiu , 

a wiele z nich pomaga innym wy­
grać walkę z rakiem oraz jego kon­
sekwencjami. 

Wiedziona tą myślą postanowi­
łam założyć Stowarzyszenie Ama­
zonek w Międzyrzeczu. Między­

rzeckie Amazonki są po prostu nie­
zwykłe . Zawierzyły osiągnięciom 

medycznym po to, aby spróbować 
żyć od nowa. Z pewnością trochę 
inaczej, ale jednak żyć. Taka pozy­
tywna postawa w pokonywaniu 
przeciwności losu powstała w każ­

dej naszej Amazonce dzięki mą­

drości, doświadczeniu i życzliwo­

ści wielu osób. 
Człowiek znaczy tyle, ile może 

dać drugiemu człowiekowi. Ja 
uzyskałam zrozumienie oraz wy­
datną pomoc senatora dr. Zdzis ła ­

wa Jarmużka. Zebranie organiza­
cyjne odbyło się 24.11.1999r. w 
biurze senatorskim. Na spotkanie 
przybył dyrektor SPZOZ w M-czu 
mgr Leszek Kołodziejczak, który 
udostępnił nam nieodpłatnie sa l ę 

rehabilitacyjną do ćwiczeń i wy­
raził chęć dalszej pomocy. Pragnę 
podkreślić duże zaangażowanie 

dr Jadwigi Kozińskiej, która zade­
klarowała pomoc, zrozumienie i 
wsparcie . Doktor Jarosław Gro­
chceki - specjalista ginekolog , 
podjął się sprawowania opieki 
nad "Amazonkami". 

Przyjechała również pani Łucj a 

Berblińska przewodnicząca ochot­
niczek przy Wielkopolskim Cen­
trum Onkologii w Poznaniu. Jako 
osoba prywatna przyszła p. Maria 
Lechert. Pozostali zaproszeni przez 
senatora goście nie przybyli - my­
ślę, że z przyczyn od nich niezależ­

nych. 
W przyjemnej atmosferze zosta­

ło założone Stowarzyszenie "Ama­
zonek" w Międzyrzeczu - "RUCH 
NA RZECZ KOBIET Z RAKIEM PIER­
SI". Wybrany został 5-osobo~y za­
rząd oraz członkowie wspierający. 

Za okazaną pomoc serdecz­
nie dziękują międzyrzecki e 

Amazonki. 
G.P. 
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XXIwiek 
1.0 1.2000r. 

czy 1.01.200lr? 
Przełom roku, a tym bardziej stu­

lecia wzbudza emocje. Część ludzi 
widzi początek XXI wieku 1.01.2000, 
a część chce witać nowe stulecie 
1.01.200lr. bo nawet nauka nie ma 
pewności, co do końca i początku 
wieku. 

Pewność tą podważył kanonik 
Dionizy Mały żyjący w VI w, który 
wyliczył, że Jezus Chrystus urodził 
się 25 grudnia 753 roku a. n. c. (ab 
urbe condita, czyli od założenia mia­
sta - chodzi o Rzym). Ustalenia ka­
nonika są jednak obarczone poważ­
nym błędem. Przyjęta przez niego 
data urodzin Chrystusa jest sprzecz­
na z datą śmierci Heroda I Wielkie­
go, który zmarł w 750r. Gdyby wie­
rzyć Dionizemu Małemu, trzeba by 
uznać, że w momencie narodzin Je­
zusa Herod już od dawna spoczy­
wał w grobie. Tymczasem to nie­
prawda, gdyż król Judei jeszcze żył, 
co znajduje potwierdzenie w No­
wym Testamencie. To nie jedyny 
przypadek wokół określania dat. W 
historii ludzkości odmierzano czas 
wg różnych kalendarzy, zresztą po­
dobnie jest dzisiaj. 

Początki naszego kalendarza się­
gają starożytnego Egiptu. W trzecim 
tysiącleciu p. Chrystusem stosowa­
no tam kalendarz słoneczny, ściśle 
związany z wylewami Nilu. Nasz 
obecny kałendarz pochodzi od Rzy­
mian. Najstarszy znany rzymski rok 
kalendarzowy liczył 304 dni i dzielił 
się na l O nierównych miesięcy. Póź­
niej dodano 2 dalsze miesiące. 

Pierwszym miesiącem roku w tym 
kalendarzu był marzec. Reformę 
tego kalendarza przeprowadził w 45 
r. p.n.e. Juliusz Cezar. Kalendarzem 
Juliańskim posługują się do dzisiaj 
wyznawcy prawosławia, obchodząc 
wg niego Boże Narodzenie i Wiel­
kanoc. Katolicka Europa (i nie tyJ­
Iw) posługuje się kalendarzem gre­
goriańskim, czyli zreformowanym 

przez papieża Grzegorza XIII w 1582r. 
W praktyce wyglądało to tak, że po 
czwartku 4 października 1582r. na­
stąpił od razu piątek 15 październi­
ka 1582r. Można powiedzieć, że na­
stąpiła wtedy "przerwa" w historii 
świata. 

Protestanci zaakceptowali kalen­
darz gregoriański 170 lat później. 
Chińczycy, choć zgodzili się na sys­
tem europejski, zachowali tradycję 
rozpoczynania roku wg kalendarza 
księżycowego, Nowy Rok rozpoczy­
na nów księżyca pomiędzy 21 stycz­
nia a 19 lutego. Japończycy z kolei 
witają Nowy Rok w rocznicę wstą­
pienia na tron aktualnie panujące­
go cesarza. Wg kalendarza Juda­
istycznego początek roku wypada 
między 5 września, a 5 października 
od dnia stworzenia, za który Żydzi 
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uważają 7 października 3761 r. p.n.e. 
Czyli wg tego kalendarza jest obec­
nie rok 5661. 

Wg wcześniej wspomnianego 
Dionizego Małego l stycznia 754 
r.a.u.c. stał się zarazem l stycznia 
pierwszego roku, czyli początkiem 
naszej ery. Ponieważ roku zerowe­
go w historii świata nie było, następ­
ne stulecie rozpoczęło się l stycznia 
101 roku, kolejne - l stycznia 201 
roku itd. Początek XXI wieku na­
stąpi więc, rozumując tym tokiem, 
l stycznia 2001 roku. 

Sto lat temu nie było większych 
dyskusji na temat początku XX w. 
Największe uroczystości przygoto­
wano na l stycznia 1901 roku. Wy­
gląda na to, żt; następne nadejdzie 
po 99 latach. Swiat bowiem, mając 
logikę za nic, przygotowuje się do 
powitania nowego tysiąclecia w 
2000 roku. 
Główny efekt całego zamieszania 

będzie taki, że biura turystyczne, ho­
tele, restauracje, muzycy zarobią 
dwukrotnie, a my będziemy mieli 
okazję witania nowego stulecia i ty­
siąclecia również dwukrotnie. 

Na podstawie miesięcznika Focus 
i nie tylko zebrał i przygotował -

Andrzej Korzeniewski 
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Piękny iubileusz 
Koło Łowieckie "JELEŃ" w Międzyrze­

czu w sezonie łowieckim 1999/2000 wkro­
czyło w jubileusz 50-lecia swojego istnie­
nia. Zostało założone w kwietniu l 950r. przy 
Powiatowej Komendzie Milicj i i liczyło 15-
tu członków. Spośród nich clo dziś pozo­
!>tało tylko dwóch: Edmund Ławniczak i 
Józef Kowalczyk. W okresie pięćdziesię­
ciolecia koło miało w swym s kładziE' wie­
lu znanych w międzyrzeckim środowisku 

działaczy, a w kole oddanych i cenionych 
członków - którzy odeszli już do krainy 
w iecznych łowów: Zdzisława Budniaka ­
wieloletniego prezesa, Alfonsa Furman­
ka, Sergiusza Kołyskę, Zbigniewa Kar­
czewskiego i innych. Aktualnie koło "JE­
LEŃ" liczy 48 członków i l stażystę. Są 
wśród nas leśnicy, rolnicy, właści cie le pry­
watnych zakładów, samorządowcy, na­
uczyciele, lekarze, żołnierze zawodowi - i 
tylko dwóch emerytowanych milicjantów. 
W ocenie Zarządu koło stanowi zgrany 
kolektyw cieszący się dobrą op inią w śro­

dowisku myś liwskim. Kołem kieruje Za­
rząd w składzie: Józef Kozak - prezes, 
Zbigniew Mudrecki - łowczy, Władysław 
Kubiak - se kretarz, Jer zy Gandecki -
~karbnik, Edmund Ławniczak - podłow­
czy, Andrzej Stachowiak - członek. Kolo 
dzierżawi dwa obwody łowieckie' nr. 124 i 
125 z Nadleśnictwa Trzciel o łącznej po­
wierzchni około 11 250 ha - z przewagą 
lasów, na których organizuje gospodarkę 
łowiecką. Ponadto dzierżawi ! l ha ziemi 
przeznaczonej na poletka zgryzowe, buh­
towiska, poletka produkcyjne w celu po­
zyskania karmy dla zwierzyny łownej i od­
ciągnięcia jej od rolniczych pól uprawnych. 
Na cele gospodarki łowieckiej rokrocznie 

koło zakupuje na dokarmianie zwierzyny 
w okresie zimowym około 50 ton paszy 
treściwej (buraki), 10 ton karmy suchej 
(kukurydza, zboże), 800 kg soli. W dzier­
żawionych obwodach koło posiada l do­
mek myśl iwski i l stanicę myśliwską o 
skromnym standardzie - które służą do 
odbywania spotkań myśliwskich po polo­
waniach zbiorowych. Szczególnie uroczy­
sty charakter mają polowania "Hubertow­
skie" i "wigilij ne" połączone z kultywowa­
niem tradycj i, etyki i zwyczajów łowi ec­
kich. Sprawnie prowadzą je : Stanisław 

Trajanowicz i Zbigniew Mudrecki. 
Wieloletnia, dobrze zorganizowana go­

spodarka łowiecka spowodowała, że w 
jubileusz 50-lecia kolo wchodzi z dobrymi 
wynikami finansowymi, gospodarczymi, 
oraz bogatym stanem zwierzyny łownej 
zwłaszcza jeleni, dzików, saren. Rocznie 
myśliwi pozyskują około 220 sztuk zwie­
rzyny grubej - co w pełni pozwala zaspo­
koić ich myśliwską pasję. Chętnie rokrocz­
nie polują myśl iwi zagraniczni - oczywi­
ści e za dewizy. W 1999r. li , 12 i 14 listopa­
da polowało ich 15 - pozyskując m.in. 
medalowe trofeum jelenia byka. Medalo­
we trofea pozyskiwali także myśliwi -
członkowie koła: Konstanty Wesołowski 
w sezonie 1975/76, Janusz Mentlewicz w 
sezonie 1982/84, Władysław Kubiak w se­
zonie 1999/2000. Kolo z wlasnych fundu­
szy od kilku lat prenumeruje zbiorowo dla 
swoich członków "Łowcę Polskiego", do­
konuje wpłat na dofinansowanie szkół i 
instytucji. 30.11 .99r. uroczyście wręczono 
12 członkom "galowe mundury myśl iw­
skie" zakupione z budże t u koła. Otrzymali 
je koledzy: Konstanty Wesołowski, Kazi-

Członkowie kola "Jeleń". Maj - 1997 r. 

mierz Woźny, Stefan Król, Henryk Rataj ­
czak, Miec.zysław Plawsiuk, Czesław Paii ­
czuk, Ryszard Muzia, Jerzy Gandecki , 
Lech Leszczyński , Józef Kowalczyk, Ma­
rian Chojnacki, Zdzisław Fiłipek. Zawici 
Koła planuje uczcić 50-lecie zorgaltizovva­
niem wielu imprez, o czym w nastc;pnycłt 
numerach "Powiatowej". Królem Polowa­
nia "Hubertowskiego" 20.1 1.99r. został Sta­
nisław Trojanowicz. 

J. K. 
Darz Bór 

Belg - Edgard Peetcrs z upolowanym 
odyńcem . 12.11.99r. 
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Czy jesteś 
już z nami? 

Czy jesteś już z nami? 

Jeżeli nie, to dołącz do grona 

Honorowych dawców krwi PC K 
W październiku 1999r. powołany został przy 

międzyrzeckiej brygadzie Klub Honorowych Daw­
ców Krwi. Nasi żołnierze licznie odpowiedzieli 
na apel Klubu i dwukrotnie oddali -łącznie 128 l 
tego cennego płynu - daru życia . 

To zaszczyt i honor, a także poczucie 

spełnionego obowiązku wobec innych 

Za takie zaangażowanie wszystkim honorowym 
dawcom serdeczne podziękowania, życzenia 
zdrowia i powodzenia w służbie wojskowej zło­
żył dowódca brygady. 

Za każde honorowe oddanie 200 ml krwi żoł­
nierze służby zasadniczej otrzymują 1 dzień urlo­
pu. Natomias t żołnierze zawodowi: kpt. Mirosław 
Filipkiewicz, st. sierż. Tomasz Lisiecki i sierż . 
Krzysztof Jóźwiak zostali nagrodzeni S-dniowym 
urlopem, chor. Piotr Górecki i s t. chor. Jan Sabi­
ło urlopem 3-dniowym. 

Niech humanitarna działalność Klubu HDK przy 
brygadzie rozwija się pomyślnie i służy pomocą 
wszystkim potrzebującym. 

mjr Grzegorz Misiak 

11NIEDZIELNY KIEROWCA'' 
Powszechnie znane jest okre ślenie 

"ni edzielny kierowca", które oznacza 
niedoświadczonego kierowcę jeżdżące­
go swoim samochodem rzadko, zwy­
kle w dni świą te czne. Uważam, że ta­
kich "niedzielnych kierowców" na uli­
cach naszych miast mamy bardzo wie­
lu i to nie tylko od święta , ale każdego 
dni <1. Dzieje s i ę tak dlatego, że eduka­
cja naszych kierowców z zakresu zna­
jomośc i prawa o ruchu drogowym kOJ'I­
czy si ę w momencie pomyślnego zda­
nia egzaminu w Wojewódzkim Ośrod­
ku Ruchu Drogowego. Od tej chwili z 
niecierpliwością l i słusznie/ czekamy 
na otrzymanie w wydziale komunikacji 
w Starostwie lub Urzędzie Gminy upra­
gnionego prawa jazdy, które niestety wy­
rabiane jes t aż w Warszawie i trzeba 
czekać na nie około dwóch tygodni. Gdy 
już marny upragniony dokument , rusza­
my w sze roki świat. Szkoda tylko, że dla 
wi elu z nas oznacza to poruszanie się 
po tych samych kilku uliczkach rodzin­
nego miasteczka, gdzie po zapoznaniu 
si ę z ich oznakowaniem, później już cały 

czas j eździmy na pamięć. Nie zwraca­
my uwagi na zmieniające się znaki, a 
czę sto świadomie je ignorujemy. Do 
rzadkośc i na leżą ci spośród nas, którzy 
interes ują się wprowadzanymi w pra­
wie o ruchu drogowym zmianami. Oczy-

wiśc ie, że są one dokonywane zbyt czę­
sto, nie zawsze są istotne i potrzebne, 
ale stanowią prawo i musimy ich prze­
strzegać, a ich nieznajomość nie zwal­
nia od odpowiedzialności i może spo­
wodować nasze lub cudze nieszczęście. 
Z takim "doświadczeniem" i "bogatą" 
wiedzą teoretyczną jeździmy coraz lep­
szymi samochodami i uważamy, że ro­
bimy to bardzo dobrze. To inni jeżdżą 
źle, są niekulturalni, stwarzają zagroże­
nie, a często są takimi piratami, że do­
prowadza nas to do "dzikiej złości". O 
tym jacy jesteśmy dobrzy za "kółkiem", 
przekonujemy się, gdy jedziemy do du­
żego miasta . Tam dopiero okazuje się, 
że nie zauważyliśmy znaku, nie wiemy 
jak zachować się na trudniejszym skrzy­
żowaniu lub nie bardzo wiemy, o co 
chodzi policjantowi, który chce nas uka­
rać mandatem. Jednym słowem , jeste­
śmy w takiej sytuacji zagubieni, a czę­
sto przestraszeni. 

Aby zmienić taki niekorzystny stan 
rzeczy, niezbędne są różnorodne dzia­
ła nia, na które my, zwykli kierowcy, nie 
mamy większego wpływu, ale są też 
sprawy, które zależą tylko od nas sa­
mych, możemy załatwić je bez żadnych 
nakładów finansowych i to natychmiast. 

Należy do nich samokształcenie 

wszystkich kierowców, w tym również 

instruktorów nauki jazdy, którzy /mimo 
protestów z ich strony/ aktualnie zdają 
kontrolne egzaminy przed komisją po­
wołaną przez wojewodę. Kolejna spra­
wa to przejawianie zwykłej kultury i 
życzliwości wobec innych uczestników 
ruchu drogowego , w tym głównie wo­
bec pieszych, którzy przecież nie mają 

żadnych szans przy zderzeniu z pojaz­
dem. Wyruszajmy na ulice i drogi nie w 
celu stoczenia walki na śmierć i życie z 
innymi, którzy w tym samym czasie znaj­
dują się na tej samej drodze co i my. To 
nie są nasi wrogowie . Częśc iej się 
uśmiechajmy do siebie, bądźmy bar­
dziej wyrozumiali, pomagajmy sobie 
wzajemnie, informujmy się o przeszko­
dach na drodze, o zmianie w organiza­
cji ruchu. 

Takie i inne działania mogą przyczy­
nić się do tego, że będąc na drodze 
zaczniemy zauważać innych uczestni­
ków ruchu, będziemy dostrzegać znaj­
dujące się przy drodze znaki , zacznie­
my rozumieć organizację ruchu na 
"trudnych" do tej pory skrzyżowaniach. 
Poczujemy się nie tylko pewniej, ale i 
bezpieczniej. l wówczas nie będziemy 
mieli wątpliwości, jak mamy postąpić 
na "głównym" skrzyżowaniu w Między­
rzeczu, gdy jadąc od strony Gorzowa 
będziemy chcieli skręcić w prawo, na 
sygnalizatorze mamy czerwone świa­
tło, a obok niego świeci się zielona 
strzałka. 

E.Sawiński 
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"Nie taki diabeł 
straszny ... " 

Dzień l września dla wielu w tym 
roku był wielką niewiadomą - dla 
uczniów, ich rodziców, a także dla na­
uczycieli, zwłaszcza tych, których re­
forma "przetasowała" do innych pla­
cówek. 

O tym, że trzeba będzie zmienić 
miejsce pracy wiedziałyśmy już wcze­
śniej, ale wcale to nie znaczy, iż od 
września zdążyłyśmy się z tą myślą 
oswoić. Tak więc pełne obaw rozpo­
częłyśmy ten przełomowy, ze względu 
na reformę, rok szkolny. Na szczęście 
nie było to nasze pierwsze spotkanie z 
nową szkołą, ponieważ jeszcze przed 
wakacjami byłyśmy zapraszane na spo­
tkanie z Dyrekcją SP nr 2 w M-czu, z 
Kolegium Dyrektora, odbyłyśmy "robo­
cze" spotkanie z nauczycielkami na­
uczania początkowego oraz przyprowa­
dziłyśmy klasy na wspólny apel. A za­
tem od pierwszych dni września 

wszystko potoczyło się zwyczajnym 

szkolnym rytmem z tym, że nie od 
dzwonka do dzwonka", bo w naucza­
niu zintegrowanym dzwoni on bardzo 
rzadko. Realizujemy teraz treści pro­
gramowe w oparciu o tematykę tygo­
dniową, bez podziału na lekcje i przed­
mioty, tak, jak dziecko postrzega świat, 
czyli całościowo. Nie ma tradycyjnych 
ocen cyfrowych, zastąpiła je ocena opi­
sowa, która wskazuje dziecku i rodzi­
com jakie umiejętności i wiadomości 
uczeń już posiada, szczególne akcen­
tując osiągnięcia. Integracja dotyczy nie 
tylko specyfiki zajęć w klasach młod­
szych, ale całokształtu pracy szkoły w 
tym nowym wymiarze - integrują się 

uczniowie klas starszych (wspólne dys­
koteki, wyjścia do kina), integrują się 
nauczyciele. Po kilku wspólnych mie­
siącach z satysfakcją stwierdzamy, że 
coraz bardziej zaciera się podział na: 
Wasi ("l"), Nasi ("2"). 

Dzieci, jak to dzieci, dogadają się 

Szkoła otwarta 
Szkoła, podobnie jak inne instytu­

cje finansowane z budżetu państwa, 
nie bierze bezpośrednio udziału w 
wytwarzaniu dochodu narodowego, 
jednak jako uporządkowana struktu­
ra realizuje zadania, które w końco­
wym efekcie mają wpływ na oblicze 
etyczno-moralne młodego pokolenia 
Polaków. 

Nowa ustawa, która wprowadza re­
formę ustroju szkolnego nie rozwią­
zuje problemów związanych z wycho­
waniem dzieci i młodzieży - bo ta­
kich przepisów nikt nie· jest w stanie 
napisać. Reforma szkolna zakłada, że 
wychowanie jakie obecnie daje ro­
dzina i szkolnictwo publiczne jest czę­
sto niekompletne i wadliwe. Bez za­
chowania właściwych proporcji po­
między sferą rozwoju fizycznego, mo­
ralnego i intelektualnego wszelkie po­
czynania wychowawcze są skazane 
na niepowodzenie. 
Współczesna szkoła powinna eks­

ponować rzeczy ważne dla człowie­
ka, próbować skończyć z werbali­
zmem i bezdusznym schematyzmem. 
To bardzo trudne zadanie dodatkowo 
komplikuje obecna sytuacja społecz-

no-polityczna. Trzeba pamiętać rów­
nież i o tym, że sprawy dziejące się 
poza murami szkolnymi znaczą nie­
kiedy więcej aniżeli sprawy wewnątrz­
szkolne. Należałoby tutaj poświęcić 
kilka słów nauczycielom, którzy całe 
to brzemię nauczania i wychowania 
dźwigają na swoich barkach. Nie dość, 
że zdobyli wykształcenie w czasach 
zupełnie odmiennych, to na dodatek 
sami borykają się z reformą. Nikt ich 
niestety nie uczył, jak pracować w do­
bie upadku autorytetów, w czasach 
zagrożenia rodziny, samemu żyjąc od 
pierwszego do pierwszego. 

Ustawa zobowiązuje nauczyciela 
do podjęcia indywidualnego naucza­
nia uczniów, a w pracy dydaktycznej 
przyjęcia metod poszukujących, opar­
tych na aktywności dzieci i młodzie­
ży, dyskretnym prowadzeniu ich na 
drodze od niewiedzy do wiedzy bez 
autorytarnego instruowania aby refor­
ma mogła spełnić swoje zadanie. Po­
między wychowaniem dla przyszło­
ści a bieżącym zaspakajaniem stale 
rosnących potrzeb społeczeństwa ist­
nieje odwieczny konflikt. Głównym za­
daniem oświaty jest upowszechnia-
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szybko, klimatyzują łatwiej. Sprzyjają 
temu wspólne imprezy. W szkole od­
było się już ich wiele - Dzień Nauczy­
ciela zorganizowany przez uczniów w 
MDK-u, uroczyste pasowanie na ucznia 
klas pierwszych, w którym uczestni­
czyły klasy filialne z Gorzycy i Kalska, 
1)10ntaż słowno - muzyczny z okazji 
Swięta Niepodległości przygotowany 
przez uczniów klas II i III, konkurs recy­
tatorski "Jesień słowem malowana", 
Trwa kampania wyborcza do samorzą­
du uczniowskiego klas 1-111. 

Nasze obawy, że "Nie przesadza się 
starych drzew" (większość z nas w SP 
l przepracowała wiele lat), okazały się 
płonne. Zostałyśmy serdecznie przyję­
te przez Dyrekcję Szkoły i Grono Peda­
gogiczne i już na początku obdarzone 
zaufaniem. Dzięki temu reforma struk­
turalna okazała się "nie takim diabłem 
strasznym", z reformą programową ra­
dzimy sobie coraz lepiej, bo nie brak 
nam pomysłów, inwencji, a połącze­
nie nauczania początkowego dwóch 
szkół to większy potencjał twórczy. 

Nauczycielki nauczania początkowego, 
które reforma "skazała" na emigrację 
ze Szkoły Podstawowej nr l do Szkoły 

Podstawowej nr 2 w Międzyrzeczu 

nie szkolnictwa na wszystkich pozio­
mach nauczania i kształcenie mło­
dych pokoleń. Sprawą dyskusyjną jest 
to, czy szkoła może wyrównać szanse 
edukacyjne młodzieży z miast i wsi i 
czy w ogóle jest to zadanie szkoły'? 
Jeżeli uczeń dokona wyboru określo­
nej ścieżki edukacyjnej, to i tak decy­
dujący wpływ na jego wybór będą 
miały takie czynniki jak: stopieó za­
możności rodziców, atmosfera wycho­
wawcza domu rodzinnego, dostęp do 
dóbr kultury itp. O tym wyborze zade­
cydują również mechanizmy szkolnej 
selekcji z tą tylko różnicą, że w szkole 
tradycyjnej były one bardziej widocz­
ne niż obecnie. Wskutek tego jeszcze 
bardziej mogą wystąpić różnice po­
między uczniami, a szkolnictwo na po­
ziomie wyższym dla wielu może stać 
się marzeniem. 

Pisząc to starałem się wyrazić wła­
sne poglądy i myśli w sposób aser­
tywny. Teoria ta zakłada, że każda jed­
nostka posiada pewne podstawowe 
prawa, które może głosić w ten spo­
sób, by nie lekceważyć uczuć, poglą­
dów i przekonań innych ludzi. Myślę, 
że jako absolwent szkoły o tradycyj­
nym sposobie wychowania i naucza­
nia, sprostałem temu wyzwaniu. 

Piotr Barczewski 
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Sienkiewicz 
w Trzcielu 

programie. Początek artystycz­
nych popisów Krystyny Sien­
kiewicz był szczególnie udany, 
bowiem odbywał s ię w egip­
skich ciemnościach. Bezpiecz­
niki nie wytrzymały napięcia ... 
publiczności. l to pewnie było 
zamierzonym działaniem, aktor­
ce to s ię bardzo spodobało, jak 
wyznała po występach. 

Oczywiście Krystyna Sienkie­
wicz, aktorka i artystka kabare­
towa - zabawiała trzcie lską pu­
bliczność I 3. 12.99r. Program ra­
diowo - prasowo - promocyjny 
z gminy przygotowało Radio Za­
chód. Występy kabare-

J. Sz. 

towe, ~ któ:ych .--- _; .., ~ ;-to_1 łJ /'i ue/ teJ 
uczestmczyła row- ;'::Cvu l-~ 
nież aktorka z te-

0 atru "Syrena" -Re- p o ru l Ą T o /..) (::::; 
nata Zarębska, po- f t 

do?ały się miesz- fY1 ([)c/~( PA'o ~C 2C/uwtl 'Q 
kancom nado- V' J l -7' l 

brzańskiego mia- 2 (() O O 1t2.. , 
sta. Bawiono s ię J' '?/? 
świetnie , wspólnie o;{j ~.,C,~ 
śpiewano i o to · 
chodziło w tym 

Nie zamykajcie 
podkreślenie zasługuje fakt, iż przez 
cały czas trwania koncertu tło muzycz­
ne i akompaniament wykonywał znany 
nie tylko u nas zespół ,,Awers" a pra­
cownicy MDK bezinteresownie udeko­
rowali estradę i obsłużyli całość tech­
nicznie. Ukoronowaniem i zarazem po­
dziękowaniem było obdarowanie orga­
nizatorów i sponsorów wielkimi czer­
wonymi sercami. Przez cały czas trwa­
nia imprezy sprzedawano wytwory prac 
Warsztatu Terapii Zajęciowej i Srado­
wiskowego Domu Samopomocy przy 
międzyrzeckim D PS. 

drzwi · 
Taki tytuł można nadać koncerto­

wi, który odbył się 21listopada w sali 
widowiskowej Międzyrzeckiego 

Domu Kultury z okazji Drugich Pre­
zentacji Artystycznych Dzieci i Mło­
dzieży Niepełnosprawnej. Wykonaw­
cy rekrutowali si<; z województw za­
chodnio- północnych naszego kraju. 
Było ich dziewięc ioro. Wyśpiewali w 
piosenkach z repertuaru znanych wy­
konawców krajowych i zagranicznych 
wszystko to, co im w sercach gra. To 
była wyjątkowa forma ekspresji wo­
kalnej. Szczerość i autentyczność prze­
żyć niosła w sobie radość istnienia, 
miłości, serdeczności i wielkiego za­
ufania do ludzi życzliwych, s ilnych, 
pomocnych, bezinteresownych. 
W śród wszys tkich wspaniałych naj­
większą uwagę zwrócili na siebie wy­
konawcy z Międzyrzecza i powiatu. 
Jak zwykle bardzo gorąco i serclecz­
nie przyjęto Karolinę Szu1gę, która 
odnos i coraz większe sukcesy. Zwie­
rzyła mi się, że miała szczególną tre­
m<;, ponieważ rodzima publiczność jest 
bardzo wymagająca, a Karolina przy-

gotowała premierowe wykonanie pio­
senek. No i publiczność nagrodziła ją 
rzęsistymi oklaskami. Swoim opano­
waniem, spokojem i wspaniałym wy­
konawstwem zaimponowała dziewczy­
na z Trzciela - Kasia Leśkiewicz. 
Alwmpaniament gitarowy w wykona­
n i u Lidii N a pierały dodał całości swo­
is tego pięknego wyrazu. Niezawodny 
był Armand P er ykietko, który jak 
zawsze w sposób profesjonalny wy­
śpiewał piosenki nastrojowe, pełne ła­
dunku emocjonalnego. Nic też dziw­
nego, że publiczność przyjęła ten wy­
stęp owacją i bisami. Bardzo ważnym 
fi·agmentem całości programu był wy­
stęp taneczny Tomka Baranowicza, 
który nie ustaje w pracy nad ekspono­
waniem swoich przeżyć w ten właśnie 
sposób. Pięknie godzi to z rozwojem w 
twórczości plastycznej. Po mistrzowsku 
atmosferę wspólnej zabawy przy piosen­
ce wytworzył niezawodny Lech Kry­
chowski i towarzyszące mu Lidia Lu­
czak oraz Grażyna AJbimowska . 

Honorowy patronat nad całością ob­
jął senator RPZdzisław Jarmużek. Na 

Jednym z motywów koncertu były 
słowa z piosenki A Sikorowskiego "Li­
sty dzieci do świata". bo gdyby te listy 
czytał świat, to pewnie by się zmienił. 
Myślę, że w roku 2000 to trochę on się 

zmie ni i dlatego wykonawcom, organi­
zatorom, wszystkim osobom zaangażo­
wanym w dostrzeganiu tego, jak bar­
dzo bogatym mozna być poprzez kon­
takt ze sztuką osób niepełnospraw­
nych życzę: Nie zamykajcie drzwi, 
kiedy ktoś do was puka! Niech rok 
2000 będzie rokiem naprawdę otwar­
tych serc i dlatego czasem warto za­
pukać do sąsiada i zaprosić go już 
dzi ś na Trzecie Międzyrzeckie Pre­
zentacje. N a pewno przyjdzie i prze­
żyje to samo albo więcej niż my. Cze­
go sobie i Czytelnikom życzy-

Tomasz Jasiński 
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Nasze wigilie 
Świę ta Bożego Narodzenia, 

te najbardziej rodzinne z na­
szych świąt mają szczególną 
wymowę w instytucjach opie­
kuńczo- społecznych. Dlatego 
też we wszystkich trzech struk­
turach Domu Pornocy Społecz-

nej w Międzyrzeczu przygoto­
wania do nich przebiegają w 
atmosferze wielkiego zaanga­
żowania zarówno uczestników 
zaj<;ć jak i instruktorów. Na kil­
ka tygodni przed świętami w 
pracowniach naszych warszta­
tów powstają serie zapawek, 

ozdób choinkowych, stroików 
i innych wytworów. Zespól ar­
tystyczny op racowuje program 
o świątecznej tematyce. W ty­
godniu poprzedzającym świę­

ta listonosz przynosi stosy kar­
tek z życzeniami od zaprzyjaź­
nionych warsztatów terapii za­
jęciowej domów pomocy spo­
łecznej, instytucji i osób pry­
watnych współdziałających z 
nami. W przeddzie ń Wigi li i 
spotykamy s i ę wszyscy przy 
opłatku. Nie brakuje w naszej 
pięknej stołówce nikogo. Ła­
mią się opłatkiem z uczestni­
kami naszych codziennych za-

jęć dyrektor, instruktorzy, opie­
kunowie, pielęgniarki , pracow­
nicy administracji i obsługi. 

Duchową pieczę nad calością 
sprawuje nasz kapelan ks. mgr 
Grzegorz Tułiglowicz. Jest to 
jedno z najserdeczniejszych 

spotkań integrujących wszyst­
kich ze wszystkimi. Emocje są 
potężne. Nie ma w tym czasie 
najmniejszych przejawów 
sztucznośc i . Panuje atmosfera 
prawdziwej ludzkiej życzl iwo­
śc i. Na s tołach smakowite po­
trawy, zgodne z tradycją w igi-

lijną. Panie kucharki w sobie 
tylko znany sposób wyczaro­
wują zestaw, którego żadna 
gospodyni nie mogłaby s i ę po­
wstydzi ć. 

Po uroczystym posiłku, któ­
remu towarzyszy melodia ko­
lęd, pojawia się postać białe­

go, siwego gwiazdora z prezen­
tami dla wszystkich, bo wypra­
cowali sobie fundusze na upo­
minki sp rzedając produkty wła­

snej pracy. W dzi eń Wigilii , pod 
wieczór, spotykamy s i ę z tymi 
spośród mieszkańców nasze­
go domu, którzy z różnych przy­
czyn nie wyjechali na święta. 

Składamy sobie życzenia, któ­
re są wyjątkowo serdeczne. 
Tego w ieczora dyrekcja, nasz 
kapelan i dyżurujący pracow­
nicy w sposób niepowtarzalny 
i jedyny przeżywają życzliwość, 
zrozumienie i potrzebę bliskie-

go kontaktu. Czujemy się bar­
dzo bogaci wewnętrzn i e i 
mamy świadomość, jak bardzo 
jesteśmy sobie wzajemnie po­
trzebni. Szczególnej wymowy 
nabierają w tedy słowa kolędy 
"Cicha noc, świę ta noc, pokój 
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niesie ludziom wszem ... " A w 
święta odwiedzają czasami ro­
dziny, znajomi, przyjaciele i 
czas płynie życzliwie i serdecz­
nie. W następnych latach tra­
dycje świątecznych, wigilijnych 
spotkań będziemy kontynu-

owali ciesząc się, że dzięki ro­
zumnym decyzjom rozumnych 
ludzi, ciągle będziemy istnieli i 
działali , bo jesteśmy ludziom 
naprawdę potrzebni. 

Tomasz Jasiński 
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Dzieci "specjalnej troski" 
Dużą gromadę smutnych, częs to cho­

rrch i upośledzonycli dzieci uczymy i wy­
chowujemy w naszym Specjalnym Ośrod­

ku Szkolno - Wychowawczym w Między­
rzPczu i dokładnie znamy ich małe trage­
die. "li·zeba mieć szeroko "otwarte serce" i 
dui.o milości w sobie, aby na co dzień prze-

bywać z tymi zamkniętymi w sobie, a cza­
scni i bardzo trudnymi dziećmi . 

Wprowadzona reforma nie pominęła 
równi eż szkolnictwa specjalnego. Nasz 
Ośrodek skupia 250 dzieci upośledzonych 
umysłowo w slopniu lekkim i umiarkowa­
nym, które mają w bardzo wielu przypad­
kach sprz<;żenia z innymi chorobami i upo­
ś ledzeniami. W SOSW pracuje 32 nauczy­
cieli i 13 wychowawców internatu. Cała 
kadra pedagogiczna ma pełne wyższe wy­
ksztalccnic (lub je kOJ1czy) z dodatkowym 
przygotowaniem cło pracy z dziećmi upo­
śiC'clzonymi umysłowo. Prowadzimy wszyst­
kiP wymagane przez reformę agendy: 

- szkol ę podstawową, klasy I-VI, 

gimnazjum z trzema pełnymi klasami , 
szkołę zawodową o kicrunku kucharz 
-kelner z klasami l, 11 , III , 
szkołę życia z wszystkimi kolejnymi 
latami nauki, 
punkt filialny w Rokitnie, gdzie pra­
c ują trzy nauczycielki z chłopcam i 

upośledzonymi umysłowo w stopniu 
znacznym i głębokim, często leżący­
mi, bez możliwości poruszania s i ę, 

internat, w którym mieszka 93 wycho­
wanków w sześciu grupach wycho­
wawczych, w wieku od 7 do 20 lat. 

W internacie jest peł na, całodobowa 

opieka. Pracujemy tu 365 dni w roku , 
gdyż posiadamy część tzw. " dzieci pań­

stwowych". 
Borykamy się z wieloma różnorodnymi 

kłopotami i chyba nie jes teśmy w tym 
względzie odosobnieni, o ile chodzi opla­
cówki oświatowe. Dodatkowo musimy za­
dbać o zdrowie, odzież, obuwie i wygląd 
zewnętrzny dzieci. Nie jes t to łatwe i nie 
każda szkoła jest do tego typu działań przy­
gotowana, a w przypadku naszych dzieci 
jest to niezbędne. W wielu wypadkach sta­
rają s ię o to wszys tko sami nauczyciele i 
wychowawcy. 

Cieszy nas jednak, iż jest wśród między­
rzeczan duża grupa ludzi wspomagających 

nasze działanie i naszych wychowanków. 
Pragniemy szczególnie podziękować wła­

śc i cielom apteki "Aspirynka", którzy od kil­
ku lat realizują za darmo wszystki e recepty 
dla dzieci pari stwowych i nie tylko. Bardzo 
dziękujemy! Równi eż hurtownia ZEMAR o 
nas nie zapomina i ch<;tnie wspomaga. 

Nauczyciele i wychowawcy również 
zabiegają u sponsorów o pomoc przy wy­
stroju świe tli c, pokoi , klas, o ubiór dzieci, 
o słodycze itp. Należy tu wymieni ć m.in.: 
m gr Ewę Czapniewską, mgr Bożenę Jara­
nowską i panią Anetę Kopeć. Tacy ludzie 
w naszej placówce są na wagę złota. 

Nie byłoby tej ogromnej troski i cudow­
nej atmosfery, gdyby nie naprawdę mat­
czyna opieka i gorące serce pani dyrektor 
Ośrodka - mgr Marii Lechert. Jej bardzo 
wysoki autorytel zarówno wśr0d doro­
słych, jak i wśród dzieci wywodzi się stąd, 
że każdego wysłucha, pomoże i dla każ­

dego znajdzie czas. Jest to wybitna osobo­
wość pod każdym względem. Tacy peda­
godzy nie częs to się zdarzają ! 

To dzięki wielkiej zapobiegliwości dy­
rektor Marii Lecbert dokonano i elalej do­
konuje się modernizacji budynków i po­
mieszczeń. Ogromny wkład finansowy w 
w/w modernizacj i ma PEFRON i fundusz 
PHARE, do których dyrektor Maria Lechert 
"wydeptuje ścieżki" przy każdej okazji. 

Tak więc żyjemy w naszym Specjal­
nym Ośrodku Szkolno - Wychowawczym 
intensywnie i z nadzieją na przyszłość. 
Staramy si ę stworzyć powierzonym nam 
dzieciom prawdziwy dom rodzinny, któ­
rego bardzo często nie mają i przygoto­
wać je do życ ia w społeczeństwie ludzi 
pełnosprawnych. Sil i poświecenia nam 
nie brakuj e. Oczekujemy też zrozumienia 
dla naszych działań i dla naszych wycho­
wanków, którzy kochają życie i chcą być 
kochani. 

Wiesława Jankiewicz 

Wychowankowie grupy IV Spe­
cjalnego Ośrodka Sz kolno - Wycho­
wawczego w M-cz u wraz z wyclw­
wawczyniami serdecznie dziękują p. 
Janinie Pelec - dyr. AWA-1w, mjr. 
dypl. Mirosławowi Różańskiemu -
dowódcy JW w M-czu i p. Jackowi 
Matuszczakowi za pomoc i wspar­
cie finansowe przy odnawianiu i do­
posażeniu świetlicy. 
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Znam Ziemię 
Lubuską 

Rada Wojewodzka LZS była organizatorem V Wojewódzkiej 
Olimpiady Wiedzy TurystycznC'j pn .. Znam Ziemię Lubuską". 
Finał odbył s ię 9 grudnia br. w naszym Muzeum i Międzyrzeckim 

Domu Kultur y. Do te­
stu pisemnego składają­

cego się z 20 pytań przy­
stąpiło 19 osób, z któ­
rych wyłoniono 9 finali­
stów odpowiadających 
na 4 pytania. Milo mi 
poinformować, że w tej 
dziewiątce znalazło się 
aż 5 uczniów ZSRoL z 
Bobowicka, a zdecydo­
wanym zwycięzcą został 
Grzegorz Urbanek z I 
kl. Technikum Agrobiz­
nesu z Bobowicka. Fi­
nał ustny to również po­
pis wiadomości Grze­
gorza Urbanka, który 
pokonał wszystkich za­
wodników zajmując I m. 
II m.- Małgorzata Hu­
dziak z LO M-cz, Ili m.­
Anna ŻuberekZSRBo­
bowicko. W punktacji 
drużynowej: 

I m. - ZSR Bobowieko Grzegorz Urbanek 
Il m.- LO Międzyrzecz 
III m. ZSR Kamie!l Mały 

W olimpiadzie startowala również druga drużyna z ZSR, która 
zdobyła drużynowo II m, ale regulamin imprezy premiowal tylko 
jedną drużynę szkolną . 

Zwycic;ska c!J'użyna otrzymała okazały puchar, a wszyscy fina­
liści cenne nagrody rzeczowe. Cieszymy sic; z sukcesów naszych 
uczniów i gratulujemy finalistom. 

mgr Wacław Gall 

Międzyrzecz 
z dnia na dzień 
piękniejszy 

Remontom poddawane są stare kamieniczki. Co praw­
da dotyczy to głównie zewnętrznej strony (tej widoczniej­
szej dla ludzkiego oka), ale dobre i Lo. W parkach pojawiły 
się nowe ławki, które swym atrakcyjnym wyglądem za­
chęcają do odpoczynku. Szkoda, że ławek zabrakło w ob­
rębie parku muzealnego, gdzie w ciszy i spokoju można 
zrelaksować się, poczytać książkę . Mam nadzieję, że w 
lecie będą. Niejeden turysta wolałby właśnie to miejsce, 
niż zatrute spalinami centrum naszego miasta. 

Codziennie wieczorem spotykam na swej drodze tyra­
lierę starszych pań , tak pochłoniętych dyskusją nad złem 
dzisiejszego świata, że wręcz wbijają w barierki mostu 
pozostałych przechodniów. Gdzie kultura? Ja bardzo w ie­
rzę w to, że młodsze pokolenie, od którego wymaga się 
kultury i dobrego wychowania, znajdzie w końcu w Mię­
dzyrzeczu odpowiednie m iejsce do spędzania wolnego 
czasu. Na razie młodzież ma do wyboru w iele knajp i 
dyskotek, w których nie trudno o alkohol i inne używki. 
Wszyscy dobrze wiemy, że nie wpływa to pozytywnie na 
rozwój młodych , jeszcze kształtujących swój światopogląd 
ludzi. Ponieważ manna z nieba nie spada, to przy pomocy 
starszych musimy zadbać o możliwość kulturalnego spę­

dzania wolnego czasu, o szukanie sposobu na życie, które 
tak nas ciekawi. Zachęcam młodzież do dyskusji na temat 
własnej przyszłości. 

Agnieszka Flak 

U~zfiiowi~~ 
'fii~ powtar~ajd~ 

-<> A było ich tysiące, a nawet setki. 
-<> Chrobry pomógł odzyskać tron swemu zięc iowi 

Świeropchełkowi. 
-<> Dziwna z braku czegoś innego podniecała na wyspie 

ogień. 
-<> Grecką bogini ą piękności była Hermafrodyta. 
-<> Jaro zakochał się w Bolce i w wyniku tego złamał 

ręce. 

-<> Największym błędem Bolesława Krzywoustego było 
to, że podziel ił synów na 5 częśc i . 

-<> Ojciec Judyma był szewcem i z tego powodu 
alkoholikiem. 

-<> Pigmeje to maleńcy czarni ludzie, tak j ak u nas 
krasnoludki. 

-<> Po ogłoszen i u dziesięciu przykazań Mojżesz uznał 

je za nieżyciowe i rzuc ił w przepaść. 
-<> Pot spływał po nim od stóp do głów. 
-<> Richard zastrze liwszy się, zaczął z uciechy skakać 

po drzewach. 
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Wakacje lub święta u dziadków to wydarzenia, na które 
czeka się zawsze z niecierpliwością. Wakacje - to rzeka, 
piaskowa góra, szaleństwa na rowerze, mleko prosto od 
krowy i plastry z pysznym miodem. 

Święta - to wspaniała choinka do sufi­
tu, wypastowane podłogi i niezapomnia­
ne zapachy wymyślnych smakołyków. 

Te wspomnienia wiążą się z dziadka­
mi, którzy jak opoka stali zawsze na stra­
ży całości rodziny i tradycji rodzinnych. 
Babcia to dla wielu najmilsze wspomnie­
nie, to ciepło, miłość i akceptacja nawet 
najbardziej szalonych pomysłów. Dzia­
dek gdzieś zawsze jest w tle i chociaż 
ma dla wnuków o wiele więcej czasu 
niż kiedyś dla dzieci, 

to zawsze babcia jest najważniejsza. 

Wszystkim Babciom 
i Dziadkom z okazji 
Ich święta - zdro­
wia, miłości naj­
bliższych, przy­
jaźni otocze­
nia i samych 
radosnych 
dni 

życzy 

redakcja 

T. Różewicz 

Przepaść 
Babcia w czarnych sukniach 
w drucianych okularach 
z laseczką 
stawia stopę 
nad przepaścią krawężnika cofa 
rozgląda się bojaźliwie 

choć nie widać śladu samochodu. 
?odbiega do niej chłopczyk 
bierze za rękę 
i przeprowadza 

Nie jesteście 
• sami 

Parniętaj - nie jesteś sam, gdy dzieje się coś złego. Za­
miast trwać bezradnie, zwróć się o poradę i pomoc. Są 
ludzie i miejsca, w których można otrzymać informacje i 
pomoc. 

W Międzyrzeczu istnieje Punkt Konsultacyjny, w któ­
rym można bezpłatnie uzyskać poradę osobiście lub tele­
fonicznie. Punkt Konsultacyjny mieści się w Poradni Psy­
chologiczno - Pedagogicznej w Międzyrzeczu przy ul. Pa­
miątkowej 17 (internat Ośrodka Szkolno- Wychowawcze­
go). Dyżury pełnione są trzy razy w tygodniu: 

poniedziałek - od godz. 15°0 do 17°0 
- kurator sądowy 

dla dorosłych - Iwona Brożek 
wtorek - od godz. 16°0 do 18°0 

- pedagog - Jadwiga 
Ekwińska 

środa - od godz. 1500 do 17°0 - psycholog - Jadwiga 
Michalczyk 

Telefon 741- 25- 16 
Zakres porad: 
e udzielanie informacji o chorobie alkoholowej, moż­

liwościach leczenia osób uzależnionych i członków 
ich rodzin 

e udzielanie informacji o ruchach samopomocowych 
e wstępne motywowanie do terapii 
e udzielanie informacji o możliwościach rozwiązywa­

nia problemów alkoholowych 
e pomoc psychologiczna, pedagogiczna, prawna dla 

ofiar przemocy w rodzinie 
e kierowanie do instytucji kompetentnych w wyżej 

wymienionym zakresie. 
W celu uzyskania pomocy można zwracać się również do: 
e Gminnej Komisji Rozwiązywania Problemów 

Alkoholowych, której siedziba znajduje się w Urzę­
dzie Gminy w Międzyrzeczu ul. Rynek l 
te l. 7 41-2846 w. 68 

e Klubu Abstynenta "OAZN', który mieści się w Klu­
bie Seniora przy ul. Waszkiewicza 13 

e Ośrodka Pornocy Społecznej ul. Staszica 2 
tel. 741-2728 

e Ośrodka Interwencji Kryzysowej z siedzibą w Go­
rzowie ul. Okrzei 39 tel. 721-4679 

przeprowadza 
przez otchłań ulicy 
na drugi brzeg. 

Ewa Czapniewska 

Rozstępują się straszliwe ciemności 
nagromadzone nad światem 
przez złych ludzi 
kiedy w sercu 
małego chłopca 

świeci iskierka 
miłości. 
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MlĘDZVRZECZ 
e W dniach 23-26 listopada 1999r. od­

była się w Poznaniu Wystawa Miast Polskich 
-INVESCITY 99'. Gmina Międzyrzecz przed­
stawiła swoje oferty na stoisku "Pro Europa 
Viadrina" oraz w katalogu i na stoisku Pol­
skiej Agencji Promocji Turystyki. l l ofert 
inwestycyjnych w ciekawej szacie grafi cz­
nej oraz mapka turystyczna była dobrą wi­
zytówką naszej gminy, co podkreślali przed­
stawiciele euroregionu obsługujący wspól­
ne stoisko. Z oferowanych urządze11 i tere­
nów do zagospodarowania, 4 oferty znala­
zły już inwestorów. Życzymy im powodze­
nia w realizacji swoich planów i zamierzeń . 

e 25 listopada 1999r. w trakcie spo­
tkania w UKFiT w Warszawie potwierdzo­
no możliwość ubiegania się o środki na 
budowę basenu- do 30% kosztu realizacji 
obiektu. Uwarunkowane to jest posiada­
niem projektu budowlanego wraz z decy­
zją o pozwoleniu na budowę i umieszcze­
niem zadania na liście preferencyjnej wo­
jewództwa. Złożono w niosek o dofinanso­
wanie budowy świ etlicy socjoterapeutycz­
nej ze środków MEN. 

e 26 listopada 1999r. Burmistrz Gmi­
ny M-cz uczestniczył w uroczystościach 
jubileuszowych kapeli "SMYKI ". Założyci eł­
ka zespołu - Halina Miszczak - otrzymała 

bukiet kwiatów, a dyrektorow i Społeczne­
go Ogniska muzycznego Florianowi Ma­
tusznem u, który obecnie prowadzi ka­
pelę wręczono pamiątkowy dyplom. W 
swoim wystąpieniu burmistrz podkreśl i ł 
duży dorobek artystyczny kapeli i podzię­
kował wszystkim, którzy się do niego przy­
czynili. Obecnym członkom zespołu złożył 

życzenia dalszych sukcesów. 
e 30 listopada 1999r. Wojewódzka 

Komisja Ochrony Przyrody zorganizowała 

w Nietoperku posiedzenie w sprawie pla­
nów ochrony rezerwatów " Nietoperek l" i 

PSZCZtW 
Sygnały GOK 

e 14 grudnia odbyła się uroczystość 
poświęcenia odrestaurowanej figury św. 
Wojc iecha. W m iejscu dla Pszczewa le­
gendarnym i histo rycznym spotkało się 
liczne grono członków Towarzystwa Przy­
jaciół Pszczewa, młodzieży szkolnej, 
przedstawicieli władz gminnych i miesz­
kańców Pszczewa. Wśród zaproszonych 
gości był ks.d r Andrzej Suchorski, k tó ry 
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" Nietoperek 11". Zarząd Gminy Mi<;dzyrzecz 
zaopiniował negatywnie m .in. przyjęte w 
projekcie ochrony rezerwatów plany: 

- zamknięcia trasy turystycznej w okre­
sie od l listopada do 31 marca, 

- utworzenia nowych tras w części re­
zerwatowej, 

- ekstensywnego rozwoju rolnictwa. 
e Postułowano o utrzymanie dotych­

czas obowiązującego planu przestrzenne­
go zagospodarowania gminy, wyraźnego 
podziału zakresów obligatoryjnych, zale-

ceń oddzielnie d la rezerwatu i otuliny, uzy­
skanie pozytywnej opinii Wojewódzkiego 
Konserwatora Zabytków. Urząd Gminy uzy­
skał opinię firmy " Pro Nature" w Pniewie, 
Janusza Klupscha- dzierżawcy gospodar­
stwa rolnego w Pniewie i prof. dr hab. B. 
W Woloszyna z PAN w Krakowie. Osta­
teczną decyzję w tej sprawie podejmie 
Wojewoda Gorzowski. 

e 3 grudnia 1999r. odbyło si ę spotka­
nie 7 gmin województwa łubuskiego zor-

poświęcił figurę. Wójt Waldemar Gór­
czyński powierzył opiekę nad figurą 
uczniom k las gimnazjalnych Zespołu 
Szkół w Pszczewie, a Andrzej Stróżczyń­
ski (wnuk) odczytał legendę o św. Woj­
ciechu spisaną wcześniej przez Francisz­
ka Goltza (dziadka). Od 1774r. figura jest 
usytuowana w miejscu drewnianego ko­
ścioła. Dla uczczenia legendy i historii 
oraz milenium naszego państwa miej­
sce to uporządkowano a fig urę odrestau­
rowano. 

e Na prze łomie grudnia i stycznia 
odbędą się koncerty kolęd w wykonaniu 

gan izowane przez Europo! Gaz w sprawie 
wszczęcia procedury administracyjnej do­
tyczącej ustalenia warunków zabudowy i 
zagospodarowania terenu dla drugiej nitki 
Systemu Gazociągów Tranzytowych przez 
terytorium RP, odcinka na terenie woj. lu­
buskiego. Pon ieważ przez gminę M-cz prze­
biega najdłuższy odcinek gazociągu, zo­
bowiązano ją do podjęcia roli koordynato­
ra w pozostałych 6 gminach w ustaleniu 
warunków zabudowy w porozumieniu z 
ich wójtami i burmistrzami (Ośna, Górzy-

cy, Su lęcina, Bledzewa, Lubniewic, Pszcze­
wa). 

e l O grudnia 1999r. odbyło si ę Walne 
Zgromadzenie Członków Spółki Wodno­
śc iekowej "Obra", w trakcie którego pod­
ję to decyzję o likw idacji bi ura Spółki i 
p rzekazaniu wszystkich spraw dotyczą­

cych eksploatacji i dalszych inwestycji na 
oczyszczalni dla MPWiK. Spółka "Obra" 
pozostawiła sobie jedynie nadzór właści­
cielski. 

zespołów: "ALL' Antico " i "Hortus Musi­
cu s" 

e Uczniowie z Zespołu Szkół w Psz­
czewie przygotowują Jasełka pod kierun­
kiem siostry Grażyny Romcio i zamie­
rzają je zaprezentować w święto Trzech 
Króli - 6.0 1.2000r. 

e VIII finał Wielkiej Orkiestry Świą­
tecznej Pomocy. Już dziś zapraszamy na 
koncert miejscowych zespołów i wspar­
cie Fundacji - 9.01. 2000r. sala GOK ul. 
Zamkowa l 4, zaczynam y od 1600• 
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lAGOWlEC 
Noc 17 maja 1997r. w tragiczny sposób 

zamknęła historię zabytkowego kościoła 

w Łagowcu. Wrośnięty od pokoleń w w iej­
ski krajobraz XVI-wieczny kościół przestał 

istnieć. Zni szczyła go ludzka bezmyślność 

lub wyjątkowa perfidia wandali. Ta noc 
wstrząsnęła wszystkimi, bezradnie ogląda­
no kupę zgliszcz - pozostalość po drew­
nianym, zbudowanym w 1550 roku przez 
cystersów, kościele. Dzisiaj kościół odbu­
dowano, no może niezupełni e, bo wnę­
trze jest jeszcze surowe i prawie puste . Są 
mury, piękny dach, wieża. Od l listopada 
1999r. odbywają się msze, pasterka też tu 
się odbyła, a i 2000 rok powital i rnieszkar't­
cy Lagowca w swojej świ ątyni. Podjęli s i ę 

51\WlERZYNA 
Skwierzyńskie 

Mikołajki 
Mikołajki to święto, w które żadne dziec­

ko nie pow inno być samotne. Na każdej 
małej buzi powinien malować się uśmiech, 

a dookoła powinna panować radość. Do 
uszczęśliwienia dzieci zaangażowali się 
druhowie ze starszaharcerskiego zastępu 
,,Wilki" przy drużynie ,.Sokół ". Razem z żoł­
nierzami rozdali dzieciom wiele pięknych 
prezentów. Do akcji mikołajkowej włączy­
ła s i ę równi eż skwierzyńska parafia. Zor­
ganizowano też M i kołajki Zuchowe, na któ­
rych pojawiły s ię zuchy z Lubikowa, Drez­
denka i ze Skwierzyny. Harcerze przygoto­
wali liczne zabawy i konkursy z nagroda-

POWIATOWA Str.l 7 

~i~s+ • 
l 9~i~J 

Historia pożarem zakończona 
dużego trudu, na ruinach spalonego ko­
ścioła zbudowali nowy. Nieszczęście w 

niądze wysiłek. Dużo zrobiono, ale jeszcze 
bardzo dużo jest do zrobienia. Wykończe-

BRÓJCE LUB. 

POLNA 3 
KONTA: GOSPOOARCZY 

SPÓ.t.DZIELCZY W TRZCIELU 

Łagowcu połączyło wszystki ch, ta niebo­
gata wieś dokonała w ielkiego czynu. Do 
tej pory na budowę wydano 300.000zł . -
informuje Anna Boińska, przedstawiciel­
ka Społecznego Komitetu Odbudowy Ko­
ści oła w Łagowcu. To olbrzymia kwota, na 
którą złożyły si ę ofiary pieniężne wielu lu­
dzi. Pie niądze przekazywały różne firmy, 
instytucje i osoby prywatne. Trudno wy­
mienić wszystkich, jest ich sporo. Najwięk­
szy jednak ciężar finansowych wydatków 
wzięli na swoje barki parafianie ks. Wła­

dysława Hejmeja. Chwała im również za 
setki godzin pracy przy odbudowie kościo­
ła, to niemożliwy do przeliczenia na pie-

mi , po których do zuszków przybył Miko­
ł aj. Dzieci otrzymały prezenty, k tóre ufun­
dował Hufiec Skwierzyna. Nie zapomnia­
no również o dzieciach najbardziej potrze­
bujących świątecznego ciepła i miłości. W 
tym celu w Liceum Ogólnokształcącym im. 
Leona Kruczkowskiego w Skwierzynie 
odbyła si ę zbiórka pieniędzy i zabawek dla 
dzieci z domu dziecka. Marny nadzieję, że 

w tym roku pod choinką każdy znalazł cho­
ciaż skromny upominek. 

Historyczka i Dorcia 

Świetlica środowiskowa 
w Skwierzynie 

Świetlica jest dla nas drugim domem. 
Spędzamy tu popoludnia od poniedziałku 

nie świ ątyni jest kosztowne, potrzebne są 
duże fundusze, a pieniędzy ciągle brakuje, 
mimo hojności sponsorów. Przydaliby się 
nowi ofiarodawcy na ten szlachetny cel, 
realne byłoby wówczas zakończenie od­
budowy na trzecią rocznicę tragicznych 
wydarzeń. Realne byłoby spełnienie ma­
rzeń ks. W. Hejmeja i mieszkańców Ła­
gowca. A marzą o konsekracji kości oła 24 
czerwca 2000 roku, w dniu św. Jana - pa­
trona świątyni. 

Pomóżmy im, bo są warci tego. Nr kon­
ta: Gospodarczy Bank Spółdzielczy w 
Trzcielu 83671 O 10-49038-27006-3. 

J. Sz. 

do piątku. W wakacje wyjeżdżamy na kolo­
nie i zimowiska. Mamy tu 2 panie, które są 
zawsze wesołe i pomagają nam we wszyst­
kim. Codziennie przychodzą wolontariusze, 
którzy pomagają nam w odrabianiu lekcji. 
Chodzimy na kółko komputerowe do LO. 
W świetlicy jemy także podwieczorki. We 
w torki i w piątki przychodzą do nas harce­
rze, którzy prowadzą ciekawe zajęcia. Od 
1400 do 1600 odrabiamy lekcje. Wtedy jest 
cicho i można spokojnie się uczyć. Moim 
zdaniem bardzo dobrze, że istnieje ta świe­

tlica. Uczęszczam do niej codziennie po­
nieważ czuję się tu świetnie. Panuje tu ro­
dzinna atmosfera. Uwielbiam to miejsce. 

Nasz adres: 

Patrycja Meller 
łat 13 kl. l Gimnazjum 

Świetlica środowiskowa 
ul. Plebańska l , 66-440 Skwierzyna 
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Dzielnicowy podział powiatu cz.II 

Po ukazaniu się w grudniu br. 9 numeru POWIATOWEJ wielu mieszkańców naszego 
regionu za moim pośrednictwem bardzo pochlebnie wypowiadało się o formie prezentowania 
dzielnicowych. Wychodząc naprzeciw zapotrzebowaniom społeczeństwa prezentuję kolejnych 
dzielnicowych Komendy Powiatowej Policji w Międzyrzeczu: 

Międzyrzecz - dzielnica nr 4 
- obsługuje ją st. post. Ireneusz 
Krutów z 4-letnim stażem pracy 
w Policji. W skład tej dzielnicy 
wchodzą ul.: Rolna, 30-tego 
Stycznia od nr. l do 66, Stocz­
niowców Gdańskich, Staszica, 
Sportowa, Ściegiennego, Space­
rowa , Szkolna, Os. Centrum, 
Konstytucji 3-go Maja, Różana, 
Waszkiewicza do nr. 24, Kołłąta­
ja, Ks. Skargi. 

Międzyrzecz - dzielnica nr 5 
- obsługuje ją sierż. sztab. An­
drzej Kowalczyk z 12-letnim sta­
żem pracy w Policji. W skład tej 
dzielnicy wchodzą ul: Ogrodo­
wa, Lipowa, Wesoła, Młyńska , 
Rynek, Garncarska, Łąkowa, Po­
lna, Podzamcze, Chłodna, Świer­
czewskiego do nr. 39, Os. Kasz­
telański e, Zamoyskiego, Za­
chodnia, B. Prusa. 

Międzyrzecz - dzielnica nr 7 
-obsługuje ją st. sierż. Jarosław 

Miłaszewski z 3-letnim stażem 

pracy w Policji. W skład tej dziel­
nicy wchodzą: Bobowicko, Ka­
rolewo, Bukowiec, Czarny Bo­
cian, Brzozowy Ług , Jeleniogło­
wy, Kalsko, kol. Żółwin , Kwie­
cie, Lubosinek, Porąbka, Roje­
wo, Kuligowo, Gumniska, Kuź­
nik, Międzyrzecz-Wybud. Skoki, 
Głębokie , Święty Wojciech, Wy­
szanowo, Żółwin. 

Pszczew - dzielnica nr 3- ob­
sługuje ją s ierż. sztab. Czesław 
Brzeziński z 18-letnim stażem 
pracy w Policji. W s kład tej dziel­
nicy wchodzą: Pszczew ul. Ry­
nek od nr. l do 26, ul. Sikorskie­
go od nr. l do 32, ul. Poznańska 

od nr. l do 31, ul. Zamkowa od 

nr. l do 25, ul. Batorego od nr. l 
do 11, ul. Kasztanowa od nr. l 
do 15, ul. Parkowa od nr. l do 4, 
ul. Jadwigi od nr. l do 14, ul. 
Młyńska od nr. l do 3, ul. Mię­
dzyrzecka od nr. l do 36, ul. Sa­
rzecka od nr. l do 6, ul. Między­
chodzka od nr. l do 37, ul. Dwor­
cowa od nr. l do nr. 13, ul. Żwi­
rowa od nr. l do 20, ul. Kości el­
na od nr. l do l O, ul. Pasieka, 
Wybudowanie , Powstańców 

Wlkp. i Stoki. 

Skwierzyna - rejon służbowy 
nr l -obsługuje go st. post. Ma­
rek Szwarc z 9-letnim stażem 
pracy w Policji. W skład rejonu 
wchodzi południowa część 

Skwierzyny- Osiedle LWP, Osie­
dle Grunwald, ul. Waszkiewicza, 
Żeromskiego, Kopernika, Spor­
towa, Parkowa, Gorzowska, Ble­
dzewska, Poprzeczna. 

Skwierzyna - rejon służbo­
wy nr 3 - obsługuj e go st. post. 
Lucjan Wąsowicz i jest to 
wschodnia część Skw ierzyny, 
której gra nicę wyznaczają ul : 
Chrobrego, Piłsudskiego , Nie­
podległości, Poznailska od jej 
w schodniej strony. 

Biedzew - rejon służbowy nr 
2 - obsługuje st. post. Konrad 
Mełoch z 4-letnim stażem pracy 
w Policji. W skład rejonu służ­

bowego wchodzą: Stary Dwo­
rek, Zemsko, Popowo. 

Naczelnik Wydziału Prewencji 
KPP w Międzyrzeczu 

nadkom. Zbigniew Kozanecki 
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Zgodnie z wcześniejszymi informacja­
mi zawartymi w listopadowym numerze 
"Powiatowej" powraca m dziś do tematu 
ba1dzo istotnego dla spolecznosci l\1it;>­
dzy•7ecza oraz calego powiatu. Mam tu 
na myśli potrzeby strażaków Pa1istwowt>j 
Straży Pożarnej w zakresie uzupełnienia 
szczuplego i przestarzałego wyposażenia 
sprzętowego jaki obec­
nie posiadają. Szczegól­
nie chodzi tu o bardzo 
drogi ale niezbędny 
sprzęt wykorzystywany w 
ratownic twie technicz­
nym i wodnym. Koniecz­
n ość doposażenia jest 
problemem nie tylko sa­
mych strażaków. Dotyczy 
on calego powiatu, a po­
myślny finał każdej inter­
wencji jest przecież w in­
teresie wszystkich jego 
mieszkańców, firm i za­
kładów pracy, tym bar­
dziej, że il ość zagrożeń 
wcale nic maleje. S traża­

cy '><l przy wszystkich 
zdarzC'niach niebezpiecz­
nych, gdz ie zagrożone 

je5t zycie ludzkie, zdro­
wie lub mienie. Począwszy od pożarów, 

zdarzeń komunikacyj nych, ka tastrof bu­
dowlanych, zag rożeń chemicznych, zda­
rzeń ekologicznych, kończąc na coraz 
częstszych działaniach na akwenach 
wodnych, oraz ratownictwie me­
dycznym. Analizowan ie wszys tkich 
rotrzeb strażaków z Komendy Po-
1\iiltowej Pal'1stwowej Straży Pożar­
nej w Międzyrzeczu dało wynik za­
mykający się olbrzymimi sumami 
będącym i obecnie w sferze marzeń. 
Słusznie postanowiono skupić się na 
najważniejszych i tych możliwych do 
zrealizowania w jak najkrótszym cza­
sie, jeszcze w 1999 roku. Apel o po­
moc finansową w formie darowizny 
lub dotacji skierowano do fi rm i insty­
tucji naszego powiatu licząc na zro­
zunJienie problemu i podjęcie dzia­
lilJi mających na celu dofinansowa­
nie st rażaków, których szczupły bu­
dżet nie pozwalał na samodzielne in­
westycje i zakupy. 

Powszechny Zakład Ubezpieczeń 
S.A. Inspektorat w Międzyrzeczu 
przekazał nam dotację finansową w 
wysokości 5.000 zł., za którą zakupio­
no agregat prądotwórczy z si lnikiem 
Hondy, który został umieszczony na 
samochodzie ratownictwa drogowe­
go. Jest on wykorzystywany w czasie 
akcji ratowniczych w warunkach noc­
nych w celu oświetlenia miejsca pro­
wadzonych działań. Stanowi on nie­
odzowny element wszystkich działań 
ratownictwa technicznego w warun-
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kach utrudnionych słabą widocznością. 
Biorąc pod uwagę trudną sytuację finan­

sową oraz szeroką gamę zadali realizowa­
nych przez Państwową Straż Pożarną Fir­
ma A.S.W. "STIHI.!' Marian Utraczyk z Mię­
dzyrzecza przekazał nicodpłatnie nową pi­
lark ę spalinową, lańcuchową do drewna 
wartości ok. 1.200 zł. Urządzenie to jest nie-

odzowne przy zwalczaniu skutków silnych 
wiatrów i huraganów, wszelkich czynności 
mających na celu usuwanie zagrożeń pły­
nących z elementów drewnianej zabudo­
wy lub obiektów przyrody. 

Str.l9 

Prawdziwy gwiazdkowy prezent otrzy­
mała sekcja ratownictwa wodnego. Chcąc 
realizować powierzone zadania coraz sku­
teczniej, poczyniliśmy pewne oszczędności 
z zamiarem wykorzystania ich na zakup 
sprzętu ratownictwa wodnego. Drugą poło­
wę pi eniędzy, tj. 42.440 zł., pr~ekazał Woje­
wódzki Fundusz Ochrony Srodowiska i 
Gospodarki Wodnej w Zielonej Górze jako 
dotację ze środków własnych na doposaże­
nie sekcji ratownictwa wodnego jednostki 
z M-cza. Strażacy · płetwonurkowie będą 
teraz wykorzystywać umiejętności i do­
świadczenie pracując na bardzo nowocze­
snym sprzęcie będącym standardowym wy­

posażeniem ekip ratun­
kowych na akwenach 
wodnych. Dotychczaso­
we braki finansowe 
ograniczały zakres ich 
działania. 

Zakupiono m.in.: 
* Łódź ratunkową 

przystosowaną do prze­
wozu 5-6 osób, wypo­
sażoną w silnik strumie­
niowy. Łódź umieszczo­
na jest na przyczepie z 
wciągarką. 

* Echosondę wraz z 
osprzętem do wyszuki­
wania zatopionych 
przedmiotów. 

* Sprężarkę typ S.A. 
185 D do napełniania 
butli powietrznych, a 
także różny sprzęt bę­

dący wyposażeniem płetwonurka niezbęd­

nym w działaniach przy wydobywaniu zato­
pionych przedmiotów i pojazdów w celu 
zapobieżenia skażeniu wód powierzchnio­
wych . obejmujący 16 pozycji. 

Za wszystkie kwoty pieniężne oraz daro­
wizny w postaci sprzętu Komendant 
Powiatowy Państwowej Straży Fbżar­
nej w Międzyrzeczu w imieniu wła­
snym i wszystkich strażaków pragnie 
serdecznie podziękować Darczyń­
com, dla których sprawa bezpieczeń­
stwa nas wszystkich jest ważna i któ­
rzy przekazanymi darowiznami 
wspierają wspólne dzi eło budowa­
nia i wspomagania ogólnokrajowe­
go systemu ratownictwa oraz pomo­
cy osobom zagrożonym i potrzebują­
cym. Jest to tym ważniejsze, że celo­
wa dotacja z budżetu centralnego 
jaką dysponują strażacy wystarcza 
jedynie na pokrycie bieżących wy­
datków związanych z funkcjonowa­
niem jednostki z Międzyrzecza . 

Z okazji Świąt Bożego Narodzenia 
oraz Nowego Roku pragniemy życzyć 
wszystkim ludziom dobrej woli , do 
których bez wątpienia zali czyć nale­
ży także wspomnianych wyżej ofia­
rodawców spokojnego roku 2000, 
wielu sukcesów w realizacji wyko­
nywanych czynności zawodowych, a 
wszystkim mieszkańcom naszego 
powiatu jak najmniejszej liczby sytu­
acj i, w których kontakt ze strażakiem 
będzie następstwem szalejącego ży­
wiołu lub nieszczęścia. 

Dariusz Rzepeclu 
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2 grudnia br. mieliśmy przyjemność uczestniczyć (niestety tylko jako kibice) w 
Wojew. Zimowych Igrzyskach Sportowo- Rekreacyjnych Szkół Rolniczych zorganizo­
wanych w ZSRol w Cboszeznie przez RW LZS. Cała impreza odbywała się na hali 
sportowej- na pewno nie tak pięknej jak nasza międzyrzecka, ale równie praktycznej. 
W zawodach uczestniczyło 9 szkól z byłego woj. gorzowskiego. Najpierw były elimina­
cje i półfinał , przez które nasze Bobowieko przeszło jak burza, zostawiając rywali 
daleko w tyle. W finale brały udział cztery drużyny, które zajęły następujące miejsca: l 
m. ZSR Bobowicko; 11- ZSR Trzciel: 111-ZSOgr. Gorzów; IV-ZSRol. Kamień Mały. 

Naszą szkołę reprezentowali: Monika Dykan, Magda Bronowicka, Natalia Chrza­
nowska, Paulina Mikuła , Adrianna Wolska, Łukasz Jurek, Tomek Sobczak, Prze­
mek Ksiądz, Tomek Dzedzej , Maciek Maleńczak, Piotr Benklewski , Łukasz Sankie­
wicz, Sławek Żmudzin, Damian Zimowski, Włodek Lachman, Paweł Machajewski. 

Pomimo że zawody te, jak sama nazwa wskazuje , to tylko gry i zabm.vy- emocje z 
każdą kolejną konkurencją - sięgały zenitu , a kibi ce dopingujący swoich zawodni­
ków, potraci li głosy. Dodatkowo odbyły s i ę też konkurencje dla opiekunów poszcze­
gólnych drużyn, którzy popisywali s i ę zręcznością w rzutach lotkami . l m. zajęła 
nasza szefowa - mgr Elżbieta Gall. Radość z podwójnego zwycięstwa była nie do 
opisania. Po rozdaniu pucharów i dyplomów zrobiliśmy sobie pamiątkowe zdjęcie i 
udaliśmy się na obiad do szkolnej stołówki . Z pełnymi brzuchami i satysfakc-je:! z 
wygranej udaliśmy się w drogę powrotną do M-cza. Dziękujemy zawodnikom za 
pełen wrażeń i radości dzi eń. 

Stypendia dla zdolnych 
Stowarzyszenie WSPIERAMY MŁODE 

TALENTY 29 listopada 1999r. po raz siód­
my przyznało stypendia uzdolnionym 
uczniom szkól średnich . Otrzymali je: Ju­
styna Gabryel, Jolanta Wiejas i Katarzyna 
Budziak z ZSZ im. St. Staszica w M-czu; 
Agnieszka Flak i Izabel! a Głogowska z ZSR 
w Bobowicku; Jakub Jagiello z LO w M­
czu; Grzegorz Przyredzki z ZSB w M-czu; 
Karolina Szulga i Elwira Uchto z ZSZ w 
Skwierzynie. 

Elwira Uchto - mistrzyni kolarstwa -
otrzymała stypendium specjalne od w ice­
marszalka Edwarda Feclki na cały rok 2000. 
O jej pasjach i sukcesach pisała w 8 nu­
merze POWIATOWEJ Agnieszka Flak. 

Było wielu znamieni tych gości reprezen­
tujących władze samorządowe, sponso-
rów, dzięki którym są stypendia, dyrektorów szkól i sympaty­
ków Stowarzyszenia, które na przekór wszystkiemu - działa. 

Duszy tego Stowarzyszenia - p. Zofii Ratajczyk życzymy 

Grupa założycielska Stowarzyszenia 

dalszej energii w dążeniu cło celu, a stypendystom spełnie­
nia życiowych marzeń, o których tak pięknie mówili . 

stop 
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Do przemyślenia ... 

Programowa wiara w cuda 
Znowu zaczęła się plaga różnego ro­

dzaju łańcuszków św. Antoniego. Dosta­
lam tajemniczy list, za który musiałam 
uiśc ić na poczcie stosowną opłatę, bo 
nadawca "zapomniał". Zaryzykowałam, 
bo kwota nieduża a koperta wyglądała 
intrygująco i nie była z tych, co mnie ty­
pują do miliardowej nagrody- jeżeli tylko 
coś kupię. Kiedy jednak ją otworzyłam i 
zobaczyłam skserowany elaborat, to od 
razu wyrzuciłam, żeby nie dowiedzieć się, 
co mnie czeka, jeżeli w wielu egzempla­
rzach nie odpiszę - nabierając kolejnych 
naiwnych. Te piramidy, dzieła sztuki i 
wszelkie obiecanki bez pokrycia ciągle 
jednak znajdują chętnych, bo naiwnych 
nie sieją. Drugi raz nie dam się nabrać i 
po prostu przesyłki nie odbiorę . Ciekawe, 
czy są jakieś stosowne pocztowe przepi­
sy na takich naciągaczy? 

Czy wiecie Państwo, co to znaczy stre­
e t-walker? W wolnym tłumaczeniu- ob­
serwator ulicy. Takie straszne dziwolągi 
pojawiają się w naszych mediach i jak­
że paląca staje się potrzeba ochrony ję­
zyka. M-cz podzielił się na trzy sklepowe 
dzielnice wpływów- os. Piastowskie ma 
Bi edronkę, ul. Waszkiewicza i przyległo­
śc i - NETTO, a os. Kasztelańskie - Musz­
kieterów. Specjalnie nie piszę lntermar-

che, bo nie wiem, jaka wymowa się 
przyjmie. Ja uważam że Entermarsze, 
ale pewnie będę w mniejszości i żeby 
się nie wyróżniać będę mówiła lnter­
marsze. A przecież muszkieterowie to 
Francuzi, więc taka wymowa powinna 
obowiązywać. 

Zdarzyło mi się być późnym wieczo­
rem w mieście. l przeraziłam się widząc 
dużo małolatów w różnym stanie wska­
zującym. A to przecież adwent, dysko­
tek nie. ma, więc co 14- 15-latki robią na 
ulicach? A co robią ich rodzice? Ciągle 
narzekamy na młodzież, ale największą 
winę ponoszą rodzice, którzy nie intere­
sują się swoimi dziećmi! 

Pożegnanie ze stacją i dworcem bę­
dzie kolejnym, po oddaniu do Sulęcina 
PKO BP - krokiem do degradacji nasze­
go miasta. A co nas jeszcze czeka? Prze­
toczyła się przez lokalną prasę sprawa 
międzyrzeckiego szpitala. Karetki pogo­
towia w niebezpieczeństwie, szpital pod 
znakiem zapytania, a gdzie troska o na­
sze zdrowie? Brońmy się sami. Może po­
wołać stowarzyszenie i otworzyć konto, 
może sprywatyzować np. kuchnię, pral­
nię , może wprowadzić jeszcze większe 
oszczędności? Nie wiem na czym, ale 
jestem potencjalną pacjentką, która boi 

się likwidacji szpitala. Dlaczego nasi de­
cydenci milczą? Skwierzyńskie gminy 
walczą, a my czekamy na mannę z nie­
ba. Ta reforma jeszcze da się nam we 
znaki. Ja już chcę zmienić kasę, bo nie 
wiem, jaki będzie od stycznia los bran­
żowych. Tylko dlaczego ja tego nie 
wiem? Dlaczego brak konkretnych in­
formacji? Mojego znajomego nie przyję­
li do szpitala, bo branżowy. Za drugim 
razem musieli, bo był nieprzytomny i 
jego stan był bardzo poważny. Ale czy 
musi do takich sytuacji dochodzić? 

Jak sięgam pamięcią, to dziedziniec 
zamku jest zamknięty, bo mostek słaby. 
No, ale może dzięki przeznaczeniu na 
ten cel nagrody wiceburmistrza - coś 
drgnie i muzeum będzie mogło więcej 
zarabiać na turystach. Już wiem, że nie 
ma w karczmie miejsca dla pracowni 
malarskiej. Nie tylko zresztą tam, ale i w 
całym mieście. Szkoda, że nie mam wil­
li, w której znaleźliby swój kąt młodzi 
utalentowani ludzie. Zamykamy nie tyl­
ko szpitale, ale i muzea, szkoły i teatry -
a Hitler i Goebbels w piekielnych czelu­
ściach zacierają z radości ręce, że sami 
robimy to, czego im się nie udało zrobić. 
Niszczymy kulturę , niszczymy siebie. 

Izabela Stopyra 

Serdeczne życzenia imieninowe 
dla Agnieszki Gajdy Najserdeczniejsze życzenia 

z okazji imienin -Agnieszce Gajdzie 
składają 

- od babci Zosi i Justynki z rodzicami. 

Sebastianowi Trocerowi 
serdeczne życzenia imieninowe 

zasyła babcia Zosia i rodzina Gajdów. 

- Bartek z Sebastianem i rodzicami 

Gorące podziękowanie za 
wielkie WIELKIE SERCE 
pani Zofii Ratajczyk 

- składa Elwira Kochanej Majuni 
sukcesów w poszukiwaniu pracy, 

spełnienia marzeń 

- życzy Młody. 
Najlepsze życzenia dla 
Sebastiana Trocera 

-składają 

Udanej STUDNIÓWKI 
uczniom z klasy V z ZSR w Trzcielu 

??? 

tata z mamą i brat Bartek 
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W tym miesiącu coś o aloesie (Aloe 
Vera). Wbrew powszechnemu mniema­
niu nie jest on kaktusem, lecz należy do 
rodziny liliowatych, podobnie jak czo­
snek. Posiada właściwości lecznicze i 
odżywcze. Znany jest w Polsce już od 
bardzo dawna. Uprawiano go w donicz­
kach; często bywał zwany "rośliną 
pierwszej pomocy" lub "rośliną od opa­
rzeń". Szczególnie osoby starsze pamię­
tają go jako wyposażenie apteczek. Dzi­
siaj zainteresowanie aloesem znowu 
rośnie . Najcenniejszy dla naszego zdro­
wia jest czysty miąższ aloesowy. 

Co to znaczy? Miąższ uzyskuje się z 
wnętrza rośliny starannie oddzielając 
skórkę li ścia , w której to występuje alo­
ina, substancja silnie przeczyszczająca. 
Uzyskana lepka, przypominająca żelaty­
nę tkanka, bardzo szybko może ulec utle­
nieniu, dlatego bardzo ważne jest prze­
prowadzenie odpowiedniej stabilizacji . 
Na rynku dostępne są gotowe prepara­
ty. Kupując je dowiedzmy się jaki pro­
cent miąższu zawierają i jaki jest spo­
sób jego stabilizacji. Miąższ aloesowy ma 
bezcenne wartości odżywcze. Zawiera 
drogocenne aminokwasy tak bardzo 
potrzebne organizmowi do prawidłowe­
go funkcjonowania. Poza tym jest boga­
tywwitaminy 8 12,85

, 86, 81' A, C, makro 
i mikroelementy m.in. potas, fosfor, 
wapń, magnez, cynk, żelazo, chrom, 
sód. Zawiera również enzymy niezbęd­
ne do trawienia węglowodanów, tłusz­
czy i białek w żołądku i jelitach. 

Aloes jest w stanie oczyścić nasz or­
ganizm, a wszyscy wiemy już przecież 
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Bliżej natury 
jakie to ważne! Działanie oczyszczające 
ma miejsce przede wszystkim w jelitach 
- dzięki usprawnieniu pracy kosmków 
jelitowych odpowiedzialnych za wchła­
nianie substancji odżywczych . Miąższ 

"wypłukuje" związki chemiczne, meta­
le ciężkie i inne zanieczyszczenia zawar­
te w tkance tłuszczowej. W początko­
wej fazie kuracji oczyszczającej może 
wystąpić przejściowe zaczerwienienie i 
swędzenie skóry. Nie przejmujmy się 
tym. Używając aloesu wspomagamy 
przemianę materii i zapobiegamy zabu­
rzeniom metabolizmu. Wzmacniamy 
nasz system odpornościowy, odmładza­
my organizm, wspomagamy zrzucenie 
zbędnych kilogramów. 

Aloe Vera jest adaptogenny, to znaczy 
potrafi dostroić się do potrzeb naszego 
organizmu. Można go stosować jako 
swoistego bio-katalizatora bardzo sku­
tecznie wspomagającego wszelakie 
inne substancje lecznicze i różnorakie 
terapie. Jednocześnie działa on regulu­
jąco, regenerująco, przeciwwirusowo, 
przeciwgrzybiczo, przeciwzapalni e, bak­
teriostatycznie, stymulacyj nie, osłonowo 
i tonizująco. 

W kosmetyce aloesu używali już sta­
rożytni Grecy i Rzymianie, w Afryce sto­
sowany był jako dezodorant. Obecnie 
coraz częściej można spotkać preparaty 
kosmetyczne z aloesem (zawsze warto 

5 grudnia 
udział w I 
skład 

'Kubiń 

sprawdzić jaka jest jego procentowa za­
wartość- nie każdy "aloes" zawiera alo­
es!) Wiele dezodorantów znajdujących 
się na rynku ma za zadanie powstrzy­
manie pocenia się, a przecież to natu­
ralna funkcja obronna organizmu. Pre­
paraty takie zawierają sole metali , naj­
cześciej aluminium. Wchłanianie przez 
węzły chłonne toksycznego aluminium 
może powodować wiele alergii , inne 
poważne dolegliwości, aż do chorób 
nowotworowych. Aloes nie eliminuje 
pocenia się , ale usuwa przykry zapach 
potu, odżywiając przy tym skórę. Nada­
je on skórze jędrność, gładkość, utrzy­
muje prawidłowe pH, poprawia krąże ­

nie, regeneruje komórki. Jest skuteczny 
w walce z celluitem. 

Jak widzimy Aloe Vera posiada nie­
zwykłe właściwości pielęgnacyjne i lecz­
nicze. Warto więc się z nimi zapoznać ! 

Jeżeli chcesz dodać sobie zdrowia lub 
zaradzić istniejącym już problemom, 
zgłoś się do nas. Zapraszamy w każdy 
drugi i ostatni czwartek miesiąca przez 
cały rok o godz. 18°0 na "godzinkę przy 
herbatce". Czekamy na Ciebie. 

NATURA 
NATURA mieści się przy 

ul. Poznańskiej 38 teł. 7 420595 
Życzymy dużo uśmiechu 

w Nowym Roku ! 
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Adam Piątkowski -wiceprzewodniczący 
Zenon Wojciechowski - sekretarz 
Leszek Zimny- skarbnik 
Lech Rojek- członek (przew. Klubu Radnych SLD) 
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SLD trwa dyskusja nad projektami 
na 2000 rok i 
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.eksaridrowi Zielonce tytułu Hqńorowegp:~re~ęsa PSL. 
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Festiwal w Toruniu jest bardzo cie­
kawym tworem: poza Polską wszy­
scy o nim wiedzą i uznają rangę tej 
imprezy, a w Polsce - prawie nie jest 

reklamowany i traktowany raczej "po 
macoszemu". Nie bardzo to rozu­
miem, bo festiwal jest jedynym w 
swoim rodzaju - docenia i nagradza 
ludzi, bez umiejętności których nie 
byłoby filmów, czyli - operatorów fil­
mowych. Mało który "zwykły" widz 
zdaje sobie sprawę z tego, jak ważne 
dla filmu są ruchy i kąty ustawienia 
kame ry, długość ujęć, plany filmowe 
itp. Tym wszystkim zajmuje się ope­
rator i jest to praca niesamowicie cięż­
ka. Szkoda, że wielu widzom, zachwy­
conym danym filmem, "umyka" na­
zwisko operatora, bo razem z reżyse­
rem i scenarzystą, on jest najważniej­
szą osobą. 

Camerimage powstał po to, by 
tych ludzi ocenić i nagrodzić, uznać 
wielkość operatorskich geniuszy, 
odkryć nowych i świetnych . Do kon­
kursu staje kilkanaście filmów z ca­
łego świata, wybranych właśnie pod 
względem urody zdjęć. Niestety, nie 
zawsze zdarza się, że piękne zdję­
cia idą w parze z interesującą tre­
ścią i wtedy ... część widowni po pro­
stu przysypia. C To zresztą może też 
zdarzyć się najwytrwalszemu kino­
manowi, bo seanse od rana do póź­
ne j nocy mogą wykończyć) . W tym 
roku filmy konkursowe były bardzo 
rozne . Zdarzały się genialne: 
"Wszystko o mojej matce" Almodo­
vara, "Eiizabeth" - zasłużona l na­
groda, czy mój faworyt - "Legenda 
pianisty" G. Tornatore z przepiękny­
mi zdjęciami, muzyką i Tirnem Ro­
them ( niestety, raczej za ambitne 
dzieło jak na nasze międzyrzeckie 
kino ... ). Oprócz tego - ewidentne 
gnioty, których tytułów nawet nie 
wymienię, bo należałoby spuścić na 
nie zasłonę milczenia. 

Parę słów o gwiazdach, bo ich w 
Toruniu nie brakowało. Podejrze-

POWIATOWA 

wam, że prawdziwi kinomani będą 
mi teraz zazdrościli, bo jest czego ! 
Widziałam Petera Weira ("Stowarzy­
szenie Umarłych Poetów"), Rolan­
da Joffe ("Misja"), Normana Jewi­
sona ("Skrzypek na dachu"), a Mike 
Leigh ("Sekrety i kłamstwa")- prze­
wodniczący jury - siedział w rzę­
dzie przede mną i musiałam się po-

wstrzymywać, żeby go nie dotknąć ... 
Było w Toruniu też wiele akcen-
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t ów polskich. Tłumnie zjechali się nasi 
operatorzy, którzy należą przecież do 
czołówki światowej. Nie wszyscy bo­
wiem wiedzą, że tacy Polacy jak So­
bociński, ldziak, Bartkowiak czy naj­
słynniejszy - Kamiński ( 2 Oscary!), 
robią zdjęcia do filmów największych 
twórców. I chociaż reżyserów mamy 
bardzo średnich, to z operatorów po-

winniśmy być dumni. 
Festiwal toruński to niezapomnia­

ne przeżycie. Pozwala na "otarcie się" 
o wielki, filmowy świat, uzmysławia, 
że ci wspaniali twórcy są zwykłymi 
ludźmi (M. Leigh cały tydzień chodził 
w starym swetrze) . Poza tym Cameri­
mage uczy czegoś bardzo ważnego: 
OGLĄDANIA filmów, doceniania pra­
cy operatorów. Dlatego jeśli będzie­
cie, drodzy kinomani, po raz kolejny 
oglądali np. "Siedem" i zachwycali się 
tą niesamowicie mroczną atmosferą 
i złudzeniem, że zło czai się wszę­
dzie; podziwiali wysmakowane kadry 
"Draculi"; przeżywali wojnę razem z 
"Szeregowcem Ryanem" - zwróćcie 
uwagę na nazwiska operatorów. To 
oni sprawili, że te obrazy nas uwo­
dzą, wbijają w fotel i długo nie dają o 
sobie zapomnieć ... 

l na koniec życzenie: oby Nowy Rok 
przyniósł nam wszystkim wiele na­
prawdę wspaniałych filmów! 

Aleksandra Stopyra 



l Str.24 POWIATOWA Nr 1(10) 

Efektywna integracja 
niepełnosprawnych 

W dzia łalności Stowarzyszenia Inwalidów Narządu Ru­
chu "ARKA" w M-czu rok 1999 był niezwykle pracowitym. 
Nastąpiła większa integracja ś rodowiska niepełnospraw­

nych ze społeczeństwem naszego miasta. Nie dlatego, że 
nasze problemy są tak samo ważne jak i innych grup spo­
ł ecznych, ale dlatego, że też potrafimy radzić sobie w na­
szym trudnym i pełnym barier życiu . W naszym działaniu 
nie byli śmy zdani na samot ność, a dzięki pornocy i zaanga­
żowaniu się dzia łaczy oraz w ladz miasta można było poka­
zać, że również żyją wśród nas niepełnosprawni, którzy 
kiedyś byli ni ezauważalni , a dzi ś są w idoczni. To znaczy, że 
coś si9 jednak dzieje i zaczyna robić z myś lą o nas. 

Inicjatorzy akcji "ŻVJĄ WŚRÓD NAS", która odbyła się w 
trakcie sierpniowego Festynu Głębokie 99' byli zaskoczeni jej 
powodzeniem. Najważniejszym celem była zbiórka pienię­

dzy, które miały pomóc w zakupie sprzętu rehabilitacyjnego 
dla niepełnosprawnego Macieja Koniecznego. Inicjatorzy: 
Jerzy Rudnicki (miejscowy korespondent Radia Zachód), 
Dorota Jadczak (kierowniczka OW Głębokie) oraz Euge­
niusz Luc (przew. Koła G.S. I.N.R 
"ARK.A:'), którzy tę akcję pilotowali, byli 
zaskoczeni hojnością i wyrozumiało­
ścią ofiarodawców, wśród których 
byli t eż tu rvści . Zebrano ok. 1 500zł. 
Pochodzily one z licytacji prac ma­
larskich 111i<;clzyrzeckicj plastyczki 
Ewy Lamchowej, wyrobów fi rmo­
wych ZEPTERA, li cytacji logo firmo­
wego Browaru Dajlidy i s przedaży 
o kolicznościowych koszu lek. Akcja 
miała swój wydźwięk w wojewódz­
twie, a to za s prawą redakcji Radia 
Zachód i jej dziennikarzy. 

24 września na okolicznościowym 

spotkaniu przy ognisku na terenie 
OW Głębokie 2 wózek inw alidzki 
zastal uroczyście pr~ek31zany Maćko­
w i. Akcja "ZYJĄ WSROD NAS" miała też sw oich sponso­
rów - m iejscowych przeds iębiorców, właścicie li prywat­
nych firm, hurtowni i sklepów, którzy rozumieją, że żyją 
wśród nas niepełnosprawni , którym naprawdę jest potrzeb­
na pomoc. Krzysztof Handszuh zrobił Maćkowi podjaz­
dowy chodnik z po lbruku na podwórku, żeby mógł s i ę 
jeszcze swobodniej poru szać. 

Stowarzyszenie, którym kicruję zorganizowało Turniej 
Sprawności owy oraz wyścigi na wózkach z okazji odby­
wających s ię biegów ulicw ych w ramach obchodów Dni 
Międzyrzecza . Mam nadzieję, że w roku 2000 też będzie 

się w iele działo w naszej "ARCE". 
Eugeniusz Luc 

Uczniowie oraz Grono Pedagogiczne 
Szkoły Podstawowej w Rokitnie ser­
decznie dziękują Panu Piotrowi Broń­
czykowi za mikołajkowe upominki. 

Repertuar Kina 
"Przystań" w Pszczewie 

7 i 8. 01.00 "Lake Placid " (USA) godz. 17m 
9.01.00 godz. 1700 i 1900 

14 i 15.01.00 "Depresja gangstera" (USA) godz. 1700 

16.01.00 godz. 1700 i 1900 

21 i 22.01.00 "Pan Tadeusz" (POL.) godz. 1700 

23.01.00 godz. 1700 i 1900 

28 i 29.01. 00 " Miłość po zmierzchu" (USA) 
godz. 1700 

30.0 1.00. godz. 1 700 - 1900 
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Poziomo: 1. Włogacizna; 6. Mieszkanka Sany; 10. Konwersacja; 11. Leśne zwierzę; 12. Nawóz sztuczny; 13. Targ; 14. 
Ryba z rodziny śledziowatych; 15. Wirowanie, cyrkulacja; 16. Symbol chem. sodu; 18. Prawy dopływ Wisły; 22. Przeżył 
potop; 24. Czarna używka; 26. Chłopiec usługujący w hotelu; 27. Wokalny utwór muzyczny; 28. Lekkoatleta polski (rzut 
młotem);29. Odmiana gruszy; 30. Żużel; 33. Flet gliniany; 37. Ryba akwariowa; 39. Dokument określający właściwość 
wyrobu; 42. Promieniotwórczy pierwiastek; 43. Rodzaj widowiska teatralnego (z tańcami); 44. W oponie; 45. Pierwot­
niak; 46. Ma komory; 47. Minerał, ruda tytanu; 48. Oskar, ekonomista; 49. Niewielki statek rzeczny bez napędu; 50. Wyspa 
Odyseusza; 53. Droga, szlak; 56. Reklamowany proszek do prania; 57. Chłopiec okrętowy; 58. Część wagi; 59. Syn Boryny; 
60. Najniższy głos męski; 61. Stolica państwa z piramidami. 

Pionowo: l. Za ścianą; 2. Druh Aramisa; 3. Cesarz rzymski; 4. Larwa wielu muchówek; 5. Zwinięte ciasto; 6. Choroba 
oczu; 7. Czerwona tkanina matadora; 8. Symbol znaków do zapisywania utworów; 9. Stan w USA; 17. Skafander 
Eskimosa; 18. Na czele uczelni; 19. Szajka, zgraja; 20. Miasto nad Pisą; 21. Wyodrębnione miejsce w teatrze; 23. Prycza, 
wyro; 24. Wierzchnie okrycie; 25. Może być komputerowy; 30. Słynny pilot, generał, walczył w bitwie o Anglię; 31. 
Fantowa; 32. Jednostka natężenia światła; 34. Elita lub Otto; 35. Gra hazardowa; 36. Zdrobniałe imię żeńskie; 38. 
Określona przez prawo samodzielność; 40. Przynosi ją listonosz; 41. "Przylądek Nelsona"; 51. Twierdzenie wymagające 
dowodu; 52. Zespół K. Staszewskiego; 54. Brzeg, skraj; 55. Trawiasta formacja, preria. 

Litery zaznaczone w prawym dolnym rogu, uszeregowane od l do 26 utworzą rozwiązanie, które należy przesłać na 
adres redakcji do 20.01. 2000r. Wśród autorów poprawnych odpowiedzi rozlosujemy nagrody rzeczowe. Rozwiązanie 
krzyżówki z nr 9: Powiatowa w gwiazdkowym prezencie. Nagrody wylosowali: Kamila Kulak z Międzyrzecza i 
Marian Pacholak z Przytocznej. 
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Zakład 

"MK Krawiec" 
oferuje wykonawstwo 

instalacji wodnych, kanalizacyjnych, gazowych i c.o. 

Montaż wraz z materiałem instalacji i urządzeń grzewczych 
(kotły, grzejniki, zasobniki wodne, zawory termostatyczne 

itp. sprawdzonej jakości 
w mieszkaniach i domkach jednorodzinnych. 

Jeśli Państwo jesteście zainteresowani 
przyjedziemy i poradzimy Państwu na miejscu. 

Spółka z o.o ... MK Krawiec .. 
ul. Zielona 11 a 
74-400 Dębno 

tel. fax 095 760 4212 
tel. kom. 0601921547 

Naszym miłym Czytelnikom 
dziękujemy 

. za życzenia świąteczne 

:i noworoczne. 

Redakcja 

Sprzedam 
4-osobową 

przyczepę 

campingową . 
Stan bardzo dobry, 

bogate 
wyposażenie. 

Tel. 7 41- 32-35 
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Sport konkurs 
Powoli dobiega końca rywalizacja w sportowym konkursie. Dzisiaj drukujemy odpowie­

dzi na VIII zestaw pytań i aktualną klasyfikację uczestników. Pozostaje do rozstrzygnięcia 
ostatni -IX zestaw, który ostatecznie zadecyduje kto wystąpi w Wielkim Finale.Prawidlowe 
odpowiedzi na VIII zestaw pytań: 1. Jeden raz -1961 r., 2. Edmund Piątkowski, 3. Sławomir 
Rotkiewicz, 4. Aleksander Polus, 5. ,Cracovia' Kraków! -1930r. 

"Cracovia" rozłożyła liderów 
Nikomu z piątki przodującej w naszej sportowej zabawie nie udało się niestety 

prawidłowo odpowiedzieć na pyt.5- VIII zestawu, a uczynili to jedynie M. Bublewicz 
i M. Wanat, przez co zagęściła się lista osób kandydujących do uczestnictwa w 
Finale Konkursu. Wg wstępnych ustaleń odbędzie się on w Przytocznej w pierwszej 
polowie lutego 2000r. O dokładnej dacie ostatecznej rywalizacji jej uczestnicy zostaną 
poinformowani indywidualnymi zaproszeniami po rozstrzygnięciu IX zestawu pytań. 

Oto jak przedstawia się aktualna punktacja: 
· 114 pkt. - K. Hacaś, T. Jasionek- Przytoczna 
· 111 pkt.- K. Kochan, D. Matuszewski. Z. Matuszewski- Międzyrzecz 

- 109 pkt..- M. Bublewicz- Międzyrzecz, M. Wanat- Kalawa 
· 102 pkt. -J. Maksymiuk- Międzyrzecz - 95 pkt. - M. Górzny- Międzyrzecz 
Przykro mi powiadomić, ale po raz pierwszy od początku konkursu jeden z uczestni-

ków, a był nim najmłodszy w tym gronie M. Górzny z M.-cz zanotował ,0' pkt. za odpo­
wiedź, a szkoda, bowiem zepchnęło go to na koniec klasyfikacji.Nagrodę wylosował: 
Dariusz Matuszewski z Międzyrzecza. -rud-
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KUPON PLEBISCYTOWY 
na którym należy głosować 

Najlepszego Sportowca Powiatu 
Międzyrzecz '99 

*** 
Wybieramy 6-tkę 

gdyż tyle gmin wchodzi w skład 
naszego powiatu. O końcowej 

klasyfikacji Plebiscytu zadecyduje 
suma zdobytych punktów przez 

kandydata. W przypadku równej ilości 
punktów zdobytych przez dwóch lub 
więcej zawodników o kolejności 

zadecyduje wielokrotność 
umieszczenia jego kandydatury 

na wyższej pozycji. 
UWAGA! 

Plebiscyt sponsorowany jest przez 
Stowarzyszenie Rozwoju Kardiologii 

Ziemi Międzyrzeckiej "CORDIS" 
Niżej drukujemy imienny kupon 

- skierowanie na bezpłatne badania 
w Poradni Kardiologicznej 

i Zaburzeń Lipidowych w M-czu. 
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Och, ten chochlik 
Chochlik drukarski pokpił sobie z naszej zabawy przy wyborze 

Najlepszego Sportowca '99 Powiatu Międzyrzecz, i poprzestawiał 
na Kuponie Plebiscytowym cyferki w kolejności, gdzie ilość punk­
tów miała być odwrotną wartością do zajętego miejsca, np.: 

lm ....................... - 6 pkt. 
2m. .... .. ................ - 5 pkt. 
3m. ................ ...... - 4 pkt. 
itd .......... . 
Dlatego pragnąc naprawić błąd z numeru grudniowego dru­

kujemy dzisiaj podwójny kupon. Pierwszy kupon będzie zalicza­
ny w wersji już wydrukowanej, z tym, że do podsumowania będą 
brane te punkty, które znajdują się po prawej stronie zamieszczo-
nych nazwisk. Przepraszamy 

UWAGA!!! 
Na prośbę zainteresowanych czytelników, którzy pragną 

wziąć udział w wyborze Sportowca '99 wydłużamy termin 
przysyłania kuponów do 20. Ol. 2000. -j-r-
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KUPON PLEBISCYTOWY 
którym należy głosować 

Najlepszego Sporto a Powiatu 
Międzyrzecz ' 

*** 
Wybieramy 6-tkę 

gqyż tyle gmin WGhodzi w sKład 
O końcowej 
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KUPON - SKIEROWANIE 
na bezpłatne badania profilaktyczne układu krążenia. 

w okresie 1 0.01.- 1 0.02. 2000r. 
Poradnia Kardiologiczna i Zaburzeń Lipidowych 

Szpital w Międzyrzeczu (parter) 
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Sportowiec '99 
Drogi czytelniku, jak sam zauważyłeś , dość długo trwało ustalenie osta­

tecznej listy sportowców, którzy pretendują do pierwszego w historii tytułu 
Najlepszego Sportowca Powiatu Międzyrzeckiego '99, ale do ostatniej chwili 
napływały kandydatury, których umotywowanie tzn. spor towe osiągnięcia 
zmusiły nas do uwzględnienia i umieszczenia na li ście pretendentów. Do 
dwunastki, która już wcześniej została zaprezentowana na lamach naszego 
miesięcznika dzisiaj dopisujemy jeszcze -3 ostatnie nazwiska: 

- Ewa Fiłka - ,.O rl ęta" Trzciel (zapasy) - II miejsce w Pucharze Polski 
Kadetek i M i~,:dzynarodowym Turnieju Dziewcząt 

- Beata Kozanecka - U.K.S LO Międzyrzecz Oekkoatletyka) -srebrna 
medalistka MP juniorów w biegu sztafetowym 4x400m. 

- Ma riusz Wójcik - M.K.S AZS - AWF .. Orzeł" Międzyrzecz (piłka 

siatkowa) - czołowy siatl{arz II ligi 

* * * 
Lista 15 kandydatów do tytułu SPORTOWCA '99 

/wersja ostateczna ułożona alfabetycznie/ 
l. Łukasz Banak - ,.Orlęta" T rzdel (zapasy) 
2. Ewa Fiłka - "Orlęta" T rzciel (zapasy) 
3. Karolina Kaczmarek - U.K.S LO Międzyrzecz Oekkoatletyka) 
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Kupon Plebiscytu na 6-ciu Najlepszych 
Sportowców Powiatu MiędzyrzecZ '99 

1 ....................................... ': .. 6 pkt·. 

2 .......................................... 5 pkt. 

3 ............. ............................. 4 pkt. 

4 ..........•......•••.••..........•......•. 3 pkt. 

5 .......................................... 2 pkt. 

6 .......................................... 1 pkt. 
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l -ii ..... ······ ·· ··········~····················· ........ . 
.~ .s 
l l 
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Prosimy o czytelne wypełnienie kuponu 
i wysłanie w kopercie · na adres redakcji 

"Powiatowej" z. dopiskiem Plebiscyt do dnia 
20.01. 20()0r. Wśród głosujących rozloso-

wane zostaną nagrody. Warunkiem uznania 
kuponut zakwalifikowarda go do losowa­
nia nagród jestprawidłowe wypełnienie 
przez umieszczenie danych sportowców 

tylko z naszej listy plebiscytowej. 

l CORDIS - CORDIS - CORDIS - CORDIS -

L-------~-------~--~ 

4.KizysztofKochan - Klub Miłośników Biegania Międzyrzecz 
5. Beata Kozanecka - U.KS LO Międzyrzecz Oekkoatletyka) 
6. Monika Michalik - ,.O rlęta" Trzciel (zapasy) 
7. Daria Piznal - MKK "Victoria" Międzyrzecz (kulturystyka) 
8. Grzegorz Przyrudzki 
9. Jakub Siast 

10. Łukasz Szybisty 
11. Elwira Uchto 
12. Tomasz Wandel 
13. Krzysztof Warzybok 
14. ŁukaszWerkowski 
15. Mariusz Wójcik 

- MKK ,,Victoria" Międzyrzecz (kulturystyka) 
- Admira - Laguna Skwierzyna 

(kajakarstwo) 
- U.K.S ,. Iskra" Przytoczna (kolarstwo) 
- U.K.S "Iskra" Przytoczna (kolarstwo) 
- U.K.S LO Międzyl7..ecz Oekkoatletyka) 
- U.K.S ,.Iskra" Przytoczna (kolarstwo) 
-AZS - AWF Skwierzyna Oekkoatletyka) 
-MKS AZS - AWF "O rzeł" M.-cz 

(piłka siatkowa) 
Teraz czekamy już na propozycj ę czytelników na tych 6-ciu naj naj naj 

pośród których znajdzie się ten, który otrzyma pierwszy Tytuł Sportowca 
Powiatu.O terminie i miejscu gdzie zostaną ogłoszone wyniki i wręczone 
nagrody powiadomimy w osobnym komu nikacie, (chOl' są przymiarki, że 
odbędzi e się to w pierwszej polowie lutego 2000r. w Przytocznej). Sport(JW­
cy, którzy się znajdą wśród laureatów Plebiscytu otrzymają indywi dua.lne 
zaproszenie. 

Redakcja 

r------------------, l CORDIS - CORDIS - CORDIS - CORDIS -
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KuponPlebiscytu na 6-ciu Najlepszych 
Sportowcow Powiat(I.Międz}rrzecz '99 

l -......................... ~·-:· -···· ~ ·~· ......... ~.-·6 pkt. 

2 .......................................... 5 pkt. 

3 .... .-........... .-......................... 4 pkt. 

4 ........... ..........•....... ............. 3 p·kt. 

5 ..................•....................... 2 p_kt. 

6 .......................................... 1 pkt. 
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l !! .................................................... . 1ft 

l= lO 
l~ 
lift --1~'·· 
l~ .s 
l 

-Prosimy o czytelne wypełnienie kuponu ~ 
~ o 
u 

i wys!ąllie w kopercie na adres redak~ji 
"PowiatowęJI'. z dopiskiem Plebiscytdo dnia 

20.01. 2Q()ór. W~tód głosujących rozloso- ' 1ft 
wane zostaną nagi~dy. Warunkie!ll uznaf).ia -
kuponu i zakwalifikow~Qia gq do losowa- B 
nianagródJ~st Pr.~~dłow~ wypełnienie 0 
przez · lJ,mieszczenied~Qycłisportowq)w U 

tylko z naszej listy pl:ebiscytowej. 

l CORDIS - CORDIS - CORDIS - CORDIS -

~------~------~----~ r---------------------------------------~ 
l Sto\Narzyszenie Roz\Noju Kardiologii Ziemi Międzyrzeckiej l 
l CORDIS" l 
: Oficjalny sponsC:; Plebiscytu Sporto\Niec "99 : 

1 Na zwisko imię............. . . ... . .............. ............................... ... .. ........ ......................... l 
l Adres...... .. ............... .. ......... ............... ....... ................ ..... .... ... ........ .. ....................... l 
l (kupon bierze udział w losowaniu nagród rzeczowych) l 
L~--------------------------------------~ 
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S PORT 
International Federaci on of Bodybuilders 

AWARD 
OF 

EXCELLENCE 
This is to certify that 

having been previously judged to possess 
the necessary physical devetopment, 
posing ability, and competitive 
qualifications, had the honor to compele in 

rvtA IA, PORTUGAL 
2(1- 28 No,<>tnbcr, 1999 

And before a competent body of official 
judges was proclaimea 

in tlle 

2nd PLACI-, 
i\11\::)TER-WOt>-•!EN 

Worki Masters Bod>building 
Ch~rnpionships 

In witness thereof: 

L~ ---- ---..,,:. ........ ~. 

Kilka słów 
komentarza ... 
Na bazie sportowych sukcesów zawodników MKK "VICTORIA" 

pozwoliłem sobie na kilka słów komentarza. Jeżeli klasę repre­
zentują ww. sportowcy, lo klasy tej nie mają władze naszego 
miasta, którym do głowy nawet nie przyszło, że z gwiazdami 
naszego sportu będącymi przecież żywą wizytówką Międzyrze­
cza można zorganizować kameralne spotkanie, by pogratulować 
im sukcesów, nie mówiąc ju ż, że w przypadku pat'i wręczyć kwiat­
ka. Do tej pory, a piszę te słowa 17 .1 2.99r. do takiego spotkania 
nie doszło. 

A swoją drogą o powadze z jaką ludzie z Ratusza traktują 
sport w szerokim tego s łowa znaczeniu niech świadczy fakt, 
że na sesji rady powiatu , ki edy omawiano temat organizacj i 
sportu w powiecie międzyrzeckim nie było nikogo odpowie­
dzialnego za kształtowanie tej ważnej dziedziny życ ia w na­
szym ś rodowisku. 
Wygląda na to, że kochanej władzy wystarczają portrety tru­

mienne z muzeum i MRU z nie toperzami (przepraszam nietope­
rze)' Tak trzymać. 

- j-r-

Co klasa ... to klasa 
Stali czytelnicy sportowych stron naszego miesięcznika na pewno 

pamiętaj ą, że wielokrotnie pisaJem o sukcesach zawodników Między­
rzeckiego Klubu Kulturystycznego "VICTORIA''. Pierwszą, która znaJazia 
się w sportowej rubryce była Daria Piznal po przywiezieniu z Mistrzostw 
Polski zlotego medalu dla swojego klubu. Kolejne zloto, srebro i brąz do 
klubowego skarbca MP juniorów dorzuci! Grzegorz Przyrodzki. Na koniec 
roku przyszla kolej na naszą mi strzynię- Dorotę Jadczak, jak podpisali· 
śmy jedno ze zdjęć umieszczonych w październikowym numerze, która 
przed wyjazdem na Mistrzostwa Świata do Portugalii obiecal a że do domu 
powróci z medalem. Mogę się pochwalić, że bylem tym, który jako jeden 
z pierwszych dowiedzial się, że słowa tego dotrzymala, i że tegoroczną 
klubową kolekcję wzbogacila o tylul wicemistrzyni świata. 

W tej sytuacji wypada pozazdrościć wiary we własną klasę. 
A swoją drogą paradoksem jest, że klub sportowy szczycący się takimi 

wynikami przysparzającymi tyle rozglosu naszemu miastu nie otrzymaJ z 
kasy miejskiej ani z łotówki dotacji. -j-r-
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Urodzenia 
zarejestrowane 

w Urzędzie Stanu 
Cywilnego 

w Międzyrzeczu 

1. Kowałski Mateusz Marek s. Marka i Urszuli 

2. Gabryeł Weronika Bogumiła c. Henryka i Małgorzaty 

3. Gajda Urszula c. Wojciecha i Sylwii 

4. Kubiak Dominik Tomasz s. Krzysztofa i Małgorzaty 

5. Blaski Łukasz Wojciech s. Wojciecha i Izabeli 

6. Pawliszak Dominik Marek s. Marka i Justyny 

7. Kasprzak Magdalena Jolanta c. Radosława i Edyty 

8. Bondar Radosław Szymon s. Dariusza i Aliny 

9. Zielińska Wiktoria Laura c. Sławomira i Jolanty 

l O. Kaczmarska Wiktoria Izabela c. Rafała i Wioletty 

zam. Brójce 

11 . Kałiński Krzysztof s. Mirosława i Kazimiery 

zam. Łagowiec 

12. Cyranik Szymon s. Jana i Beaty zam. Stołuń . 

13. Surma Mateusz Rafał s. Rafała i Barbary zam. Pszczew 

14. Rybacka Agnieszka Beata c. Mariusza i Beaty. 

Panu dyrektorowi 
mgr. ADAMOWI ŻYLE 

wyrazy głębokiego 
współczucia z powodu 

śmierci SIOSTRY 

składają 

pracownicy Zespołu Szkół 
Rolniczych w Bobowieku 

Nasza oferta 

10 
Każdy z czytelników może 

zamieścić u nas życzenia lub 
podziękowania (do 1 O słów) za 
darmo! Należy tylko na kartkę 
z tekstem nakleić kupon znaj­
dujący się obok. 

Zapraszamy. 

Zgony 
zarejestrowane 

w Urzędzie Stanu 
Cywilnego 

w Międzyrzeczu 

l. Zatońska Bronisława ur. 1913 zam. Międzyrzecz 

2. Bielawska Jadwiga ur. 191 3 zam. Międzyrzecz 

3. Tośta Franciszek ur. 1932 zam. Bobowieko 

4. Zuj Bolesław ur. 1928 zam. Kaława 

5. Stępień Otylia ur. 1915 zam. Międzyrzecz 

6. Szabuniewicz Zofia ur. 1920 zam. Międzyrzecz 

7. Zimowski Kazimierz ur. 1915 zam. Jeleniegłowy 

8. Dubaniowska Elżbieta Maria ur. 1950 zam. Międzyrzecz 

9. Kurłowicz Leszek Stanisław ur. 1951 zam. Międzyrzecz. 

l O. Borzobohata Łucja ur. 1941 zam. Międzyrzecz 

11. Tomaszewska Władysława ur. 1907 zam. Luto) Suchy 

12. Nowacka Maria Aniela ur. 1934 zam. Brójce 

13. Woldan Maria ur. 1915 zam. Luto) Suchy 

Program 
lękąlny 
Międzyrzecz - Skwierzyna . 
Roman Suii!C)wski 

'66-300 Międzyrzecz Os . Centrum 1 
66-40QSkwierzyna ul. Chrobrego 5 

tel. (0'~~~ 742 05 01 
kom. 9.§P3 ,846 
kom~ 0601 :539 

l:;:;<'' 
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osprzęt elektroinst., narzędzia, 

kable, przewody, elektronarzędzia, 
żarówki, lampy, 

świetlówki, kłódki, zamki, 

przęt RTV i AGO: silikony, kleje, 

pralki, lodówki, art. sanitarne, 
kuchenki, okapy, art. metalowe, 

maszyny do szycia 
odkurzacze art. elektryczne 

itp. itp. 

AŻ RATALNA BEZ ŻYRANTÓW 
66-300 Międzyrzecz 

Os. Centrum 3 
Tel.: 095 741-27-88 

(dawniej ELDOM - wejście w lewo) 

Os. Centrum 2 
Tel.: 095 742-19-61 

ZAPRASZAMV - 9-17 

,.;~ 
MAŁGORZATA 

~ uLD.SIImgt6 '---------' 

teljfax 095 742 21 95 tel. 741 20 29 

Na rynku usług turystycmych działąmy nieprzerwanie od 1993 r. 
Posiadamy zezwolenie na działalność gospodarczą w zakresie 
organizowania imprez turystycznych Nr rej. 0012. Jesteśmy: 
• Przedstawiclelem Handlowym ORBIS TRAVEL, 
• Agentem SCAN HOLIDAY, 
• Akwizytorem ITAKA ROMA TOUR, 
• Agentem TUIR WARTA 

, 
OFERUJEMY PANSTWU: 

• mię.dzynarodowe przejazdy aLĄtokarowe 

• wycieczki objazdowe po k rajach 

eLĄropejskich 

• wypoczynek w krajLĄ i za g ran icą 

• · k o lonie letnie d la dzieci i młodzieży 

• w ycieczki dla szkół i zakładów p ra cy 

l-\bezpiecze1-1ia TV\iR W.ART.A 

RAF 
Międzyrzecz o ul. Chrobrego 30 o tel. 741 22 35 

• wymiana butli 
• autogaz 
• myjnia samochodowa 
• sklep firmowy 

{kuchenki, piece ... ) 

Bezpłatne połączenie 

0·800 162 720 
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